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Już w przyszłym tygodniu ko­
mitet robót publicznych przystępu­
je do urzeczywistnienia niektórych 
projektów z pośród zamierzonych 
prac. Postanowienia wit:c zapadną 
rychło, a wiadomo, że pośpiech złym, 
bywa doradcą, gdyż w pośpiechu 
łatwo pominąć ważna względy, na 
które w innych warunkach, przy 
dobrych chęciach, zwróconoby nale­
żytą uwagę, unikając błędów. 

Jeden z wymienionych, w licz­
bie dziesięciu, projektów budzi w 
nas pewne obawy, nakazując szcze­
gólną czujność, której wyrazem ma 
służyć niniejszy artykul 

Zaprojektowane są, w liczbie in­
nych, roboty przy pogłębianiu i u­
regulowaniu kanałów, służących do 
ścieku wody, mianowicie przy ulicy 
Wschodniej i Dzielnej *). 

Roboty te różnią s~ od innych, 
tak llJ>. brµkowvch, tero. że stąwia-

. Wy Ha wa . O~f BlÓW M. IR{~AUA 
Hotel „Savoy" Krótka 6. 1031-a-1 

otwarta od li rano do li wieczorem. 

ją robotników w bardzo ujemnych 
warunkach hygienicznych, zmuszając 
do pracy w kanałach, i tern naraża­
jąc na dokuczliwą i niebezpieczną 
wilgoć i zarazki. 

Pamjętajmy o tern, ~e do tej 
pracy mają być powołani robotnicy, 
od dłuższego czasu jej pozbawieni, 
a więc wycieńczeni i przeto mniej 
na niebezpieczeństwa. choroby od­
porni. 

Powstaje pytanie, czy, przyjmu­
jąc te roboty na siebie, komitet o­
bywatelski nie obarcza się zbyt 
wielką odpowiedzialnością? 

W imprezie tej kryje się jednak 
jeszcze jeden „kamień podwodny": 
podług jakiej normy zamierza komi­
trt opła~ać robotników, zajętych przy 
tej pracy? 

Gdy roboty· kanałowe podejmu­
je zwykły proodsi~biorca, robotnicy, 
nie mając dla niego i wobec niego 
żadnych względów natury moralnej, 
domagają się jaknajlepszego wyna­
grodzenia za. przykrą i szkodliwlł dla 
ząrowia pf~~~· -- - - -

Jednak.le wobec komitetu oby­
watelskiego, jako "dobroczynnego" 
i „ratunkowegou, robotnicy mogą 
ozuć się skrępowani i związani o­
bowiązkiem „ wdzięczności", . jeżeli 
nie za siebie samych, to za swych 
spółtowarzyszów, korzystających -
bez pracy-z zasiłków pieniężuycb. 
Mimowolna, lecz ·silna presja mo· 
ralna może postawić kandydatów, 
upatrzonych do robót kanałowych, w 
przykre położenie. 

Czy komitet będzie mógł, chciał 
i umiał wybrnąć i robotników wypro­
wadzić z tego labiryntu stosun­
ków? 

Mniemamy, ~e komitet dobrze­
by uczynił, gdyby swych zadań sam 
sobie nie utrudniał i nie kompliko­
wał. Wszak regulacja kanałów jest 
najpilniejszą potrzebą miasta, które 
samo, bez udziału komitetu i za 

•; Wazyatkia uwagi, poiwiecone robo· 
tom przy oczyezozauin kauału przy ul, Wscho­
dniej i Dzielnej, stos.ujl\ się z aiemniojaz' 
ponteklld nawet i wi~szł\ raojl\ do drugiep 
projektu, mianowicie 0011szcze11ia Łódki i re· 
gulacji jej brzegów. 
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pomocą innych funduszów-roboty 
le musi natychmiast przeprowadzić. 

Przecieź municypalność miasta 
wie, bo była nieraz świadkiem, że 
właśnie wskutek wadliwej budowy 
kanałów ulice w śródmieściu zale­
wała woda, rujnując bruki miejskie, 
chodniki obywatelskie i mienie mie­
szkańców. 

Municypalnpść miasta nie jest 
naiwna i zdaje sobie dokładnie spra­
wę z tego, kto jest głównym wino­
wajcą takiego nie kulturalnego stanu 
rzeczy. 

W takim razie municypalność 
miasta, nie czekając, aż ktoś ją pu­
blicznie zechce zawstydzić, pośpie­
szy się z załatwieniem naszej ma­
łej „Panamy'' i jej uporządkowa­
niem pod własną i wyłączną firmą, 
nie oglądając się za · pomocą komi­
tetu robót publicznych, który ma 
inne, lepsze cele, niź łatanie dziur, 
pozostawionych wskutek cudzej nie­
dbałości. 

Oczywiście, roboty kanałowe bę­
dą miasto kosztować niemało pie­
niędzy; magistrat musi znaleźć na 
ten cel fundusze, wliczając w nie i 
nadwyżkę wynagrodzenia, robotni­
ków za pracę w najgorszych wa­
runkach hygienicznych, które nie 
oni, lecz zarząd miejski wytworzył, 
przez długi lat szereg tolerując zło, 
lub walcząc z niem nieudolnymi pa­
!jatywami. 

Pocóż jednak komitet robót pu­
blicznych ma przykładać do tej fu­
szerki swą obywatelską rękę? 

A tembardziej w imię czego ma 
tenże komitet wzbudzać mniej lub 
więcej uzasadnione obawy, że gotów 
jest wyzyskać nieszczęsne położe­
nie robotników, pozbawionych pra­
cy, i dać im ją za niedostateczne 
wynagrodzenie, a wraz z tern wpły­
wać kompresyjnie na poziom płacy, 
utrzymującej się w mieście na mocy 
dobrowolnych umów między nieza­
leżnym robotnikiem, a prywatnym 
przedsiębiorcą? 

Chętnie usłyszelibyśmy miaro­
dajne głosy z pośród czytelników na­
szych w tej sprawie, żywo obcho­
dzącej nietylko pozbawionych pracy 
robotników, ale i szeroki ogół sfery 
robotniczej. 

Łamy naszej „Gazety• są na u­
sługi obywateli i robotników, prag-
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„P o fajrancie". 
Feljeton tygodniowy. 

-o-

Czynimy dla jednych ~zamało, dla in­
nych - za<łużo. 

Zaduźo troszczymy si~ o dobro ludzi 
biednych, natomfo.st zamało dbamy o szczę· 
ścte ludzi bogatych i zamożnych, 

Jest to obecnie naszą wspólną choroblł 
społeczną, którą czemprędzej nale*y ule­
czyć. 

Biedny - i tak zostanie biednym, czy 
otrzyma grosz, czy go nie otrzyma, bo co 
dostaje, to wydaje i od nędzy swej nigdy 
t_yłem się nie odwróci. . 

A bog;aty- to co innego; każdy ·grosz 
mu się przyda, umie on i przyjąć go• 
ścinnie i podwoić go i potroić. Wdzięcznem 
zadaniem może być tylko wspieranie moż­
nych. 

Dwie drobne na pozór, ale w całej 
rozctl}głości charakterystyczne okoliczności 
usposobiły mnie do powyższych sentencjo· 
nalnych wynurzeń. 

W jednym z dziennikó.w targonowych 
tnalazł się artykuł, zawierający ostrą kry­
tykę łódzkiej polityki filantropijnej śród 
żydów. 

Wystąpienie to w przeddzień ogólnego 
zebrania Ł. Żyd. Tow. Dobr. nabiera szczo· 
góluej wagi i najwyższej aktualności. 

Autor odezwy twierdzi, że isena po• 
wódź, zalewająca Łódź przeróżnymi Lina­
umi, Ezrasami i Izrasami. stała się ·groź· 
nym rozsadnikiem z:rwodowego żebractwa. 

nących się wypowiedzieć w kwestji 
robót publicznych, do której zresztą 
i sami jeszcze powrócimy. 

R-a. 

~ u~e11ieueniu ro~otników. 
Przedwczoraj odbyło eię posiedzenie 

członków łódzkiegG zwilłzku lekarskiego 
zwołane w sprawie pomocy lekarskiej, któ­
ra ma być zorganizowalJa na zaśadzie usta­
wy z dnia 6 lipca 1912 r. o ubezpieczeniu 
robotników w razie zasłabnięcia lub wy­
padku w fabryce. Posiedzenie zagaił pre· 
zes związku dr. Sterling poczem dr. W. 
Pinkus w dłuższem przemówieniu rozpa­
trywał sprawę pomocy lekarskiej i wspar& 
pieniężnych zagranicą. Po tym referacie 
zabrał głos dr. Skalsk!, kt.óry zgromadzo. 
nych zapoznał z referatem d-ra Grabow­
skie~o o nowem prawie ubezpieczeniowem 
robotników. 

Dr. Orabowaki rozpatrywał krytycz­
nie nowis ustawę i zauważył~ że obejmuje 
ona daleko mniejszą liczbę, samych warun­
ków, aniżeli ustawa niemiecka i austrjacka 
gdyż znajduje ona za2tosowanie tylko wo­
bec pracowników przemysłowych przed­
siębiorstw, tramw2ju, żeglugi rzttcznef i 
górnictwa, podleg.aiąr.ych inspekcji fabrycz· 
uej lub górniczej, ale ni.; dotyczy ręko· 
dzielnikew, zatrudnionych przy budow11ch, 
gospodarstwie rolnem i najemników dzien· 
ny<'h. 

Usta wa zaLezpiecza połoźnice na czne 
6 tvgodni, chorych na przer.iąg 26 tygodni 
bez możności przedłużenia udzielania zapo· 
móg, przyznaje chorym członkom kasy bez­
płatne leczenie, a mianowicie tym, którzy 
nie mogą pracować w przeciągu czterech 
miesięcy, jak również tym, którzy nie eą 
zdrowi, a mimo to pracują. Prawo leczenia 
przysługuje, rzecz prosta tylko tym, którzy 
przez cały przedąg choroby pozostaj!} na­
dal członkami kasy. 

W porównaniu z dotychczas obowią­
zui!!cymi przepisami, nowa ustawa stoi o 
tyle wyżej, że obowią~lrowemu ubezpiecze­
niu podlegają nie tylko robotnicy, lecz i 
inni pracownicy z wyjątkiem zatrudnionych 
w oddziale handlowym. 

W nowem prawie niema mowy o le· 
czeniu chorych robotników w domu. Nato· 
miast obowit}zek fabrykanta zarezerwowa­
nia miejsca w szpitalu dla chorego robot· 
nika, zamieniono ua obowiązek zapłacenia 
iilZpitalowi kosztów za leczenie chorego. 

Na podstawie nowej ustawy mogił 
przedsiębiorcy zakładać wlasne szpitale, 
robić umowy ze szpitalami, bsami cho­
rych, oraz lecznicami prywatnemi. Ustawa 
nie przewiduje, kto ma udzielać pomocy 
ambulatoryjnej, pomocy w nagłych wypad­
kach, oraz pomocy dla położnic. Wydanie 
obowiązujących przepisów w tym wzglę-

Ludiie, którzy dawniej jeszcze ezemkol­
wiek się trndnili, dopomagaj~c sobie jedy· 
nie w nagłych nieszćzęśliwych wypadkach 
zapomogami dobroczynnemi, obecnie wprost 
czasu nie maj2Ji na żadni! pracę produkcyjną, 
gdyż cały dzień boży biegać muszlł od in­
stytucji do instytucji, wzajemnie konkuru· 
jącycb, by .odebrać" swoją "należność~ 
wszędzie, gdzie się to da uzyskać, a właś· 
nie uzyskać można wsz~dzie! 

Korespondent żargonowy twierdzi, że 
braetwa popierania żebractwa przez swą 
niesumienną, nieoględną i niedojrzałą ro· 
botą rozdawcz:} marnują rocznie ó0,000 
rubli, p1ft!hodzących ze składek i ofiar pu· 
blioznych, to jest tyle, ile by potrzeba było 
na kilka szkół elementarnych, na azkoł~ 
rzemiosł, na biuro pośrednictwa pra,cy dla 
osób starszych i inne pożyteczne organi­
?.acje, nic z jałmużną nie majfłce wspól· 
De go. 

Do tworzenia i szkół i podobnych do 
wyżej wymienionych instytucji, gorl\CO na­
woh~je autor społeczeństwo tydowekie, wy· 
stępując także przeciw projektowi założenia 
taniego lombardu, który by- pod sztanda­
rem humanitarnofoi i miłości bliżniego, 
zmuszony bywał co pewien czas sprzeda­
wać ostatnie manatki n~dzarzy-z publicz­
nej licytacji. 

Nie można, oczywiście, odmówić auto• 
rowi tego wystąpienia, słuszności w jego 
wielu spostrzeżeniach, uwagach i wnio­
skach. 

W każdym razie, jeżeli często nie to 
się czy11i dla biednych, co je11t najbardziej 
wskazane, praktyczne i społeczne, to jednak 
czyni się wiele,- zwłaszcza żydzi-pośród 
siebie - są bardzo ofiarni. 

Oto rozbrzmiewa}!:} już głosy, których 
echa nas dolatuj~, te ofiar jnż dla bied-

d~ie należy przeto do rady dla spraw u bez. 
piecz.enia robot&ików. 

Również w sprawie udzielania zapo­
móg ustawa nie pedaje szczegółowych wy• 
jaśbień. Zależ) to od dochodów poszczegól· 
nej k11.1Jy, do której składajl} robotnicy trzy 
piąte, pracodawcy dwie piąte składki. 

Ki\sy chorych posmdaja, prawa osób 
prywatnych i mog1} zakładać ambulatorja, 
układy lecznicze, przytułki dla położnic i 
t. d. U.1tawa nie mów.i nic o iwalczaniu 
przez kasy chorych tuberkulozy, alkoholiz­
mu, śmiertelnosci dzieci, o w~:stępo,vaniu 
przeciw brakowi hygieny w mieszkaniach 
robotniczych i t. d. o czem wyczerpująco 
traktują ustawy niemieckie i auetrjackie. 

Pol~czenie kilku kas chorych w jedną 
zależne jest od pozwolenia miejscowego 
urz~du do spraw ubeipiellzeniowych, urząd 
ten posiada odpowiednie instrukcje w tym 
względzie, jednakże instrukcje te mogą być 
do wól nie tłómaczone. 

W zakończeniu referatu wylicza dr. 
Grabowski ilu robotników łódzkich podle­
ga ustawie, ile będzie kas chorych i jaki 
będzie ich roczny dochód. W r. 1911 pod­
legało inspekcji 786 przeds., zatrudniających 
94,0{)9 robotników. Z tej liczby podlega 
ustrlwie ubezpieczeniowej Ml przedsię· 
biorstw z liczbą 91,609 robotnikow, to zna­
czy, że nie podpada pod ustawę 245 zakła­
dów (32,5 procent) mniejszych, zatrudnia· 
jących 2,460 (2,6 procent robotników. 

Ponieważ w Łodzi znajduje się SO za· 
kładów, posiadających ponad· 200 robotni­
ków, przeto samodzielnych kas chorych 
rowstanie prawdopodobnie osiemdziesiąt, z 
liczbą 64,744 członków, oraz 25-30 kas 
wspólnych, z których kcżda obejmuje prze· 
eiętnie 15-20 przedsiębiorstw z łllczną licz­
b!\ 800-1000 członków~ 

Ponieważ vrzeciętny 1rnrobek Froozny 
robotnika łódzkiego wynosi 330 rubli, do 
kas ohorych wpłynie więc przy najwięk­
szy<!h opłatach (3 i pół procent) ol::oło mil­
jona rubli (600 tysięcy od 1obotników i 4.00 
tysięcy od pracodawców) z czego trzecia 
część może byó użytn na koszta leczenia 
rodzin członk6w lias chorych. 

Gdyby przedsiębiorcy zgodzili się na 
udzielanie pomocy leku1kiej przez knsy i 
gdyby z tego tytułu dopłaeali z~ ewej r.tro­
ny 2 i pół procent od zarobku robotnika, 
to wów.'.!zas dochody kas powiększyłyby się 
zaraz w pierwszym riaku o 665 tyl!!ięcy rb. 
które łącznie · z' wymienionym miljonam 
uczyniłyby bardzo poważUJł sum~ półtora 
miljon11. 

'N końcu omawiano sprawę stosunku 
prnoodawcy i robotnika do nowej ustawy 
oraz konieczność oaobnej organizacji lekar· 
akiej, wreucifl spraW\l ;.iolepuenia płac le­
karzy fabrycznych. Ostatnią :.. westję prze­
kazano do rozs~rzygnięcia lekarzy fabrycz­
nych, którzy zwołać ma~ walne agroma­
dzenie lekarzy łódzki\lh. 

i& 
nych - zbyt wiele, imtytucji zaś dobre­
czynnycl1-że cho·ć zrzeazaj lub likwiduj •.• 

A co, zapytam w imię bezstronności 
i świętej sprawiedliwości, czyni 11ię w na· 
ezem złem mieście dla poczciwych boga­
czów? Cośmy ufundawali dla kapitalistów? 
Gdzie choćby jakieś skromne , stypendju.rn 
dla zamożnego burżuja? 

Czerwona plama wstydu :talewa mi 
ogolone przestrzenie policzków-ot~ edpo· 
wiedź! 

A włalinie atypendja, tak, przede· 
wszystkiem stypendja-winni jesteśmy, wi­
nien jest ogół-słyszysz, do cieLie się zwra­
cam! - sferze najzamożniejszych naszych 
współobywateli. 

Oto w Moskwie zmarl pewien ·prze­
myslowiec nazwiskiem Bary, któremu wszy­
etkie pism~ moskiewskie, bez różnicy pue· 
konań, kierunków i zabarwień, poświęcily 
wspomnienia peśmiertne, w najiorętszych 
słowach czczące. zasługi zmarłego. 

Zapyta.cie: cóż on za życia uczynił 
lub ile w testamencie z&pisal „na cele•? 

Na żadne z tych pytań nie znajduję 
w prasie moskiewskiej odpowiedzi. Czcz~ 
.zaslużonego" z.a to, że zamłodu pojechał 
do Ameryki, tam przesiąkł duchem amery· 
kańskiej obywa.telskośei i.„ priedsiębior­
czości, powrócił z temi zdobyczami do 
Rosji, osiadł w Moskwie i zaczął krzewić 
ducha amerykańskiego śród otoczenia. 
Praca ta stwor::ryla mu .znakomite imi~. 
powagę w świecie handlowym, głębokie 
zadowolenie moralne i ... olbrzymi majątek, 
z którym teraz, jak i ze światem WOiÓle, 
rozsiać się mustał. 

Dzienniki podkreślaj• na.dzwyczajnl\, 
wprost nmerytmń1k~, dbałość i b·oskliwość 
zmarłego .Bare·go, jakw a:t.efa, o dobro swych 
pracow_ników i robotników, Skrócił illl 

W sprawie odkażania 
wagonów tramwajowych. 
Gdy w czasie ostatniej epidemji cho­

lery istniała obawa, że choroba ta może 
się dostać i do Łodzi, myśl~no wi~le o mo· 
żliwości szerzenia się zara:;,y przez po~red 
nictwo wagonów tramwajowych. Powsl. ał 
wtedy projekt, by wagony były co noc ocl­
każane. 

Myśl ta wydawała się praktyczną i 
zamierzano ją wprowadzić w czyn, jakkol­
wiek nigdzie nie bywa. stosowane odkażanie 
wagonów tramwajowych. 

Niektórzy lekarze łódzcy projekt caly 
uważali za nieprakiyczny, a nawet wpl'ost 
bezcelowy z tego względu, że idący rano 
wprost z remizy po nocnem odkaż!iniu wa­
gon tramwajowy, może uledz zalrn.żeniu w 
ra~ie przewożenia nim osoby chwej na 
cholerę i taki zakażony wagon, będąc w 
biegu dzień cały, może sie przyczynić do 
rozszerzenia ,zarazy. . 

Cholera do nas nie przyszła i odka· 
żanie wagonów nie było stosowane. 

W roku bieżącym sprawa odkażania 
wagonów znów wypłynęła na po:-:<:ądek 
dzienny w związku bodaj ze stale panującą 
w Łodzi płonicą (szkarlatyną) i ospą. 

Z polecenia wladz gubernjalnych wa· 
gony tramwajowe poczęto co noc odkażać 
za pomocą karbolu. 

Do dawniej stawianego zarzutu bez· 
skuteczności odkażania wobec tego, że':ka" 
żdy pasażer może go zakazić, należy, do 
dać nadzwyczaj przykry zapach karbolu w 
wagonach. 

W niektórych wozach tramwajowych 
zapach 1est tak silny, że pasażerowie, zmu· 
szeni do spędzenia dłuższege :za~m w wa· 
l{Onie, wychodzą z silnym bólem głowy· 
wskutek zatrucia karbolem. 

Sądzićby należalo, że 6dkażauia wa· 
gonów za pomocą karbolu wobec tego na· 
leży zaprzestać a zastosować bndi adka· 
ża.nie w ~dpowiednio ur~:vhonych ku temu 
kamerach dezynfekcyj~1ycl1, którr;th urz,. 
dzenie było podobno pr9jęktc·:vane przez 
zarz:}d tramwajowy, ale odlotono na póź­
niej ze wzglępu na olbrzymie koszta. 

Podkraśliliimy fakt, że o~każanie wa­
gonów tramwajowych jest wogóle coomś 
nieznanem w Europie Zachodniej, może dla­
tego, że łam rzadkościllj jest niemałą prze­
wożenie chorych nkaźnych wagonami tram­
wajowemi, wobec· posiadania przez miasto 
odpowiednich pojazdów, które 1ą wyeylane 
na każde Żl\danie po chorych i odkażane 
po powrocie, zreszt1' i publiczność sama dba 
o ldrowie innych i o ile możności unika 
roznoszenia zarazy. 

W grę wchodzi wreszeie jeszcze jeden 
czynnik: choroby zakaźne s~ wogóle sa gra­
nicą rzadsze niż u nas, a iuż P.ałkowicie 
nie hitnieje tam tak strasznie niebezpiecz· 
na i zar &iliwa choroba, .iak '}Bpa. 

Wy daj8 nam ;;ię, 7.e ii:>śli w naszych 
warunkach ma być e.iy jest. r:;>;ecil} potrze­
bną odkażanie (deiy·ifal>cj~) <"Yo.zów tram· 

·-- ·JE2s 
dzień roboczy, urzJ!diil jadaleie, ~zytelnie 
udzielał częstych urlopów i t. d., wszystko 
to B. czynił chętnie, z właanej inicjatywy, 
widząc w tern przedewszystkiem wła.sną 
korzyść, gdyż dzi~ki tej taktyce lgnęli do 
niego najzdolnieJ1i i naj1umienniejsi ludzie 
pracy. 

W Łodzi-rzadko si~ nadarza sposob­
ność ~isania podobnych nekrologów. 

Nie mam bynajmniej zamiaru czynić 
tu naszym bogaczom zarzutów o to, by 
wcale nie umierali, lecz niesiczęśliwy zbieg 
okolicznolei zbyt często tak się sktada, że 
nawet najdłużej żyjący zamożni przedsię· 
biorcy pod konieo umierają przedwcześnie, 
a więc nie zdążywszy rozwinąć szeroko 
uplanowanej zapewne akcji kulturalno-spo­
łecznej na rzecz swych robotników i pra· ' 
eowników-podług padań i systemu -ame­
ry ka'liski ego. 

Nie ieh w l•m wina, lecz Opatrzności 
i naszal 

Naszym obowillzkiem jeat i było dać 
bogatym fabrykantom możność-zdziałania 
czegeś dobrego dla 1>gół11. 

Cóż jednak moiA ~rzadsięwziąć, gdy 
żaden 21 nieb jeszcze ·17 ..\.muyee nie byli 

Nałeży nam więe-(wni1asek już pro· 
sty i jasny)-ulatwić tbętnym wycieczki na 
etudja do Ameryki, a. ..,. ·~ytn celu ufundo· 
wać-na p()Czątek - ~uoć~y j()dno ponętne 
stypendjum na koszty p•dróży i ~adań. 

Wierzajcie mi, ludzie, ch~lnych nie 
zbraknie .•• 

Więc do czynu, de> składek-viribtH 
unitisl 

Lari·Fari. 
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W«jowych, to powinno być dokonywane w 
spoiób nie mo.:ący si• odbić s2kodliwie na 
zdrnwiu tych 1nas lu<łno~ci, które codzieu-
11ic zapełniaj!l tramwaje. 

~foże dokładne przewietrzanie wago· 
nów po umyciu roiczynern karbolu było!Jy 
wskazunA, może zapro\Tadzenie odpowied­
niej izby czy izb odt..ażających na terytor­
jum remiz tramwl\jowycb, ale coś zrobić 
trzeba, żeby publiczność nie wysiadała z 
wag1Jnów kolei elektrycznej miejskiej napół 
zatruta, odurzona, z bólem i zawrotem gło· 
wy a nawet niektórzy z lekkiem drętwie­
niem palców u rąk. 

1\loże pp. railni miejscy pomyśl::} o tej 
sprawie, 'vszak interesować ich powinna 
podwójnie jako obywateli i radnych bono· 
rowych oraz jako posiadaczy akcji tramwa­
jowych i bodaj członków zarzlldU tego zys­
kownego prudsi<Jbiorstwa. 

St. Opacki. 

laua~aią[a ii~ 1iemia. 
Przed kilku dniami \V Westralji, w oko· 

licy rniaster.zka Ho!sten, zapadło się piętna· 
icie morgów lasu na. 15 metrów głtboko pod 
powierzchnię ziemi. W~miejscn gdzie przedtem 
był IM utworz) ł o się natychmiast jezioro. 

Korespondent „Berl. Tag." opisuje ten 
wypaclek, jak następuje: 

W północnej części \Vestfalji, tuł nad 
granic!\ Hanoweru, zunjduje się opustoszała 
okolica, która.i na~ywajlł tsm Swięteia mo· 
rzem. Podanie głosi, .te stał tam niegdyś 
przed wiekami klautor, który kiadyś pew· 
nt1j pięknej nocy zapadł eiv pod ziemiQ. Buj· 
ne :iielsk!\ zaros.ły to miejsce i srudka tylko 
widaó śród nieb br.iozy i jodły. 

T~raz bistorja ma do zanotowania dru· 
gi podobny wypadek w tej okolicy. 'l'ego aa· 
mego dnill, któreg-o~ wydanyła. sił} katastro­
fa, mieszkańcy okolicznych wiosek słyueli 
niby grzmoty podziemne i dało sit prsyłem 
uczuć niby lekkie h'ZQsieuie ziemi. Nagle 
przestrzeń nieco zalesiona, obHaru dzieaitoiu 
morgów zaozQła BiQ powoli obniżać. A od· 
bywało 11ię to tak 1pokojnie, te rosn,ce na 
niej jodły i brzozy zauorzały BifJ wraz 1 ni• 
powoli i bynajmniej nie upadły. 

Ze wl!lzystkich ścian tej nowo tworzłlcej 
ei~ doliny obfici1' wpływać zacsQła woda. Z 
po cz'\ tku s riływab powoli, wkrótce jednak 
zebrało się jej tyle, ie drzew, które •it za­
padły, zaledwie wierzchołki widać było nad 
powierzchnią wody. 

Tymczasem w okolicacb tego m1e1aca 
zauważono inny bardzo ciekawy objinv. Mia· 
nowicie na polach i ł!lkach, wy&oko bardr:o 
położonych, ukaz:iły 11it nagle 1ilnie bijlłc• 
~ródła. · 

W jednej chwili utworzyły on• by1tro 
rwący potok, l.::tóry zalał oałą okolfot na du· 
żej przestrzeni. 

Woda dotarła ał dó położonej o kilka 
kilometrów mieJ,H!owo:iei k!\pielowej Bad Stein· 
liPck. Lecz również prQdko, jak nastł\piła 
po 1vódź, tak samo zaikuQła. Widocznie uyb· 
ko wyczerpały ię źród lu. 

W nowo utworzonem jHiorze tródła nie 
zaprze·tały swej pracy i po1iom wody pod­
no ił ~ię z godtiny na ~odzin4), 

. ·n miejsce wypadków przybylo wiele 
geologów, którzy starnji\ sifJ zbadać puyc1y-
n~ tak nagłego kataldiv.mu. · 

Według ich muiflmunia, wody pod1iem• 
ne .wy~łob1ły ~ ciągu długich łat prsejści• w 
znaJdUJl\Cycb s1Q t m pokładach miocenicz· 
nych. Uczeni są ztlaoia, łe w uajbliłszej puy­
szłości nast!lpil\ dalsze kata11trofy. 

Wielu mieszk:11iców okolicznych wiol!lek. 
opuściło w trwodze swoje domy. 

Z Xrólestwa. 
Tram.,...; elektryczny. 

Sprawa tramwajów w Zagl biu posunQła 
aię na11rzód o tyle, te magistraty miast S!J• 
snowca i Będl!inn. po dokłndnem zbadaniu pro· 
jektu, przedstuwiouego pnez Towarzystwo E. 
G. T., postanowiły go zaakceptować. 

Na ostatniem wspólnem posiedzeniu rad 
miejskich, które sio odbyło w magistracie bit' 
d~ińakim pod pr~ewodnictwem naczelnika po· 
wiatu barona Mirbaeha postanowiono projekt 
prZeiłllÓ do opinji p. gubernatora piotrkow• 
1ldego z jaknn)większym pośpiee:hem, by na· 
reazcie w roku bie~ąoym dać molinoió kon­
cesjonarjuszowi rozpoczęcia robót przyioto­
wawczyoh. 

Zamordowanie kai41cia. 

Pisma warszawskie zunaozajfł, h śledz.. 
two w sprawie morderstwa ks. Władysława 
Druc~iego-Lubeckieio stantło na .martw1m 
ptlllkc1e•. 

.OA!!TA tODZKA•-2& kwietnia 1913 reb. 

Zdaj.i Bit, h tak nie jtlł. Pr.zedewuy· 
atkiem nie 11011tala w.Ylaśniona naettpuj\ca 
kwestj1\: kto i jak wyjetd~ał H stacji Bło· 
nie, &koro atwierdr.ono, ~"' ua 6w poclllg w 
Błoniu ani jednflgo biletu liasy II nie sprze· 
dano i komu .tego dnia staoja lJI Tereeinie 
eprzedala bilet Il kłaęy? 

Dopóki więc ta kwestja nie b~dzie do· 
statecznie wyświetlona, nie można. mówió, ił 
śledztwo etan~ło na martwym punkcie. 

Z sąsiedztwa. 
Z li zoierakiej kasy poźyozk•OSZOZfldn. 

(c) Nadzwyczujrie ogólne zebranie człon• 
ków II kasy pożyczkowo-oezcz~duośuiowej 
w Zgierzu, zo•tało odłożone, 

Z „LutniU zgierskiej. 

(c) Projektowane na irodt ubiegłą zebra· 
nie czionków .Lutni• w Zgierzu, nie do11ło 
do skntl.::u. 

Z ŁflÓZycy. 
(c\ W niedzielę ubiagłl\ w Łęezyoy, od· 

było się roczne ogólne z'branie członków tam· 
tejszej straty ogniowej ochotniczej. 

Sprawozdanie wykazuje, iż w r. z. og61· 
ny doobód straiy, wraz s remane1.1tem z r. 
1911 wyniósł 1,343 rb. 66 kop. A ponie· 
wał w ci4gu roku wydatkowaao 613 rb. 77 
kop. Przeto na r. b. pozostało w remanen· 
cie 729 rb. 89 kop. 

W okresie sprawoz9awr.zym strał ognio• 
wa wyjeżd2mła do pożaru 5 razy: -ł razy w 
miejscu i 1 raz w okolic,. 

Z I zaierGkiej kaay pogrzebowej. 
(o) Zrm!\d I zgierskiej b•y pogrzebowej, 

kt6ra li powodu wadliwości dotychczasowej u­
stawy, znalazła się w trudnen1 połoieniu, 
zwołuje na 4 maja r. b., o c&dz. 8 po połn· 
dniu, w azkele handlowej w Zgierzu, nadzwy• 
czajne ogólH zebranie członków, na którem, 
ma być rozpatrzone sprawozdanie z działał· 
noici kasy sa r. 1, oraz dokonywany będzitt 
ogólny przełł!\d daiałalności tejże kasy za 23 
letni okres jej istnienta; najgłówniejszym zaa 
tematem obrad - ~dzie projekt zmiany u· 
stawy. 

lłieporządki aanitarne. 
(d) Włruiciciel nierui:homości przy ulicy 

Wązkiej 1'ł 15, Townu Przewdnik został 
pociągnięty _ do odpowiedzialności s~dowej za 
wylewanie niec!llystości na ulic~. 

-- W kol. Radogoez na ulicy Szopena, 
Marciu i K wiatlrnwskiego na kanale wiod:}· 
cym od ul. Łagiewniekiej do Zgieukiej nie· 
ma mostków. 

Ka„y edeninistracyjne. 
(d) Z" opór włudzy przy egzekwowaniu 

podatku szkolt1ego M Bałutach i w kolonjł 
RadOl!;082C%, wójt cm. Radogoszcz llknzał 11-dmi· 
nistracyjuie iu\ zas1uizie odnośuych §§ Uka· 
zu, nastepujl\Ce osoby: Józofa Dobierzewslde· 
go na 2 dni aresztu, żonę zarz,dzającego do· 
ll)E'm M 4 przy ul. Widok, LeokadjQ Grem• 
bow•k!ł na 1 dsieó, Eteonorę Pachelczyk na 
2 dni arealltu i Wfoc~ntego Blat1zczyka, rs­
mieazkałe~o pr.zy ul. Roberta M 39 na Bał u· 
łseb ua 2 dni aresztu. · 

(c) Na mocy rO!lporządzenia gubernatora 
piotrkow1kie~o skazani zoatałi: mieszkanieo 
gminy Puczniaw, Antoni Adrjanowaki i mie· 
szl;aniee gminy Ż~romin, Andrzej Zajdler, za 
nieleaaJne utrz)m.nranillł brorii, pierwszy na 
3 mieai14ce aresztu, drugi na zapłacenie 50 
rb., oraz mieuk11uiee gminy Radogoezcz, Zy· 
gmunt Hikisz, za użycie w bójce noia na 
8 miesil\ce aresztu. 

X R•dogoszcza. 

(d) W poM1eji Karpiń11kiej przy ul. Zgier­
skiej pod N 75 przechodzi kanał od ulicy 
Łagiewnickiej poprr.ez Szopena, Dziką i inne, 
odprowadznjący nadmiar wody. Krewni wła· 
ścicielki, Józpf i Feliks K wiaUcowacy kanał 
istniejący zasypali. 

Po wykryciu powyhzego, kanał so11tał 
przekopany przez zarządmenia& aołtysa ponQ· 
wnie, jednakże zn.ów został przez K. ekaso· 
wany. 

Na to administracja gminna zareagowała 
akazaniem w drodze admini6tracyjnej na zasa­
dzie Najwy7.azego Ukazu obn braci Kwiat­
kowskich na 2 dni 1ueeztu i sprowadzeniem 
na miejsce specjalnej Komisji sanitarno-budo· 
wlanej, złożonej z powiatowego inżyniera Fr; 
Karpińskiego, pomocnika naczelnika powiatu 
wydziału admiuistrctcyjnego, p. Raczyńskiego 
i w6jta irminy. 

Reznlta.ty ogll}dzin komisji wykryły, ie 
ezęić domu pobudowanego na posesji, jest 
lhudowcną na zasypanym kan11le, wobec cze· 
go kom?wja wydała zauą.dzeoie natychmiasto­
wego uwunitoia domu z łiewłaściwego miei· •I!• i prsywróeenie za1ypanego kanału, a 
próez teao K. aostanlł pooil\illitJOi do odpo· 
wiedzialności sądowej, 

Wykr~ole zbradnl. 

(cij W nccy 1 dnia 4 na 5 maroa niewy· 
krJQi lłoe.z1ńu7 dokonali we wił .J•go~ąi<!_a 

Złotna, gminy Rt\łioń pod Łodzi\, zwitrz~c•j 
zbrodni, zamordowawuy wnysikiuh mie11kań· 
ców włoiciań1kiej oaady, mianowicie mali. 
Brajer i ich 1ła~l\Uf, podpalili dom, który je· 
dynie dzi,ki przypadkowi nie spłonął do· 
1zosętnle. 

Złoczyńey utarli sa 1obll wszelkie ślady 
tak, ii narazie zdawałoby sit, i~ 1brodnia uj· 
dzie bezkarnie, jednakże, śledztwo, pnepro• 
wadzone nader iciśle i sumiennie przez na· 
czelnika 11trdy 11iemskiej łódzl.ie~o powiatu 
bpit1rna .A n to n i e «o Baj k i e w i cz a, wy· 
kryło po dwóch mieei~cach sprawców ohyd­
nego mordu, którzy okazuj?\ sit sąsiadami o· 
fiar a nawet najbliższymi ich przyjaciółmi. 

Bezpośredni udział w morderetwie brało 
2 zbrodniarzy, z których jeden je~t jut w rf)• 
ka sprawiedliwości. Jak si~ okazuje, jest 
on jednym z dłutników ofi11ry. 

Kalendarzyk. 
-o-

Dzi' Kleta i Marcellina, 
Jutro Teofila i Tertuljana.. 
Imion• ałowiań•kie1 dziś Bogufała 

jutro Zawisława. 
W 1ehód ałońca o g. 4. m. 42. 
Zachód " • 7 • 15. 
Dłw.goić dnia " H • 33. 

Stan pogedy.-Podłag obserwacji opty· 
ka R. Ritten, ul. Piotrkowska ,_ 85. 
TERMOMETR: Rano o g. 8. 10' ciepła 

• • Połudn. o ~· 12. 18• • 
• • Wczoraj o g. 8 w. 12• • 

Minimum 9• ciepła. BARO- 753 najnibj 
Maximum 180 " METR: najwyiej -

Hygrometr 60 pr0c. wilgoci. 
Teatr Popularny. Jutro po pot „Dzie· 

wlca Orleań1ka•, wiecz .• Rycerze północy". 
Teatr Polski. Jutre po poł. .Doiywo­

cJe•, wiecz. „Ulub.ieuiec 1ci>biet". 
Dziś o g. 9 wiecz. wieczorek familijny 

zwia.zkl:l kelnerów m. Łodzi. 
Posiedzenia. Dziś wlecz. o g. 9 w lo­

kalu przy ul. Zachodniej 20 ogólne zebranie 
Łódzk. T-wa Dobroczynności. 

Sala Kóncertowa. (Dzielna tS) kon· 
cert Wiedzy i odczyt o Wyspiańskim. 

Dom Ludowy. (Przejazd 34). O godz. 
7 wiecz .• K:rakowiacy i górale•. 

Odczyty. Dziś o g. 4 po poł. w T. K. O. 
(Mikola.jewsb 11) orl cY.yt L. Krzywickiego 
.Prorok wojny• (Mah~met) 

K.inemategl"&fy. Odeon, Casino. 0-.za, 
Optique Pansienne. Moderne. Nowe interesujt;· 
ce pro~ramy. 

llilatch foot!talowy. Jutro o godz. 
10-ej przed południem Victorja-T. .M. R. F. 
Widzew przy ul. Kąt:Lej 11/13. O godz. 3 j pół 
po pf:>ł. Kraft-N ev Cllstle przy ul. Srebrzyń­
akiej 37/39. Przed zawodami bieg rozstawny 
n• 500 m. 

Bibljoteka 5tebelskich. (ł.Iikołajew­
aka ó9) otwarta codzi-enni!lł od g. 9-ej do 8-ej 
wieczorem, w nielhiele i święta od 1-ej de 
3-ej pp· 

Czytelnia pism Tow. „Wiedza". 
(Piotrkowska Hl3), otwarta od g. 6 po pot ie 
10 wiecz., a w niedziele i święta od c-odz. 10-ej 
rano do godz. 10-ei wiecz. 

Muzeum nauki i ztuki. (Piotrkow· 
1ka. nr 91), otwarte codziennie od C'Odziny 4.-ej 
~o południu do 10 wieczorem, vr niedziele i 
awięta ed godziny 12-ej w połuduie d.o 10-ej 
wieczgrem. 

KRONIKA. 
Warsz•wa-Kali•z. 

Z sal!tosowauiem 3 dniem l·ym maja r. 
b. nowego rozkładu biee!:U poci,gÓW Fna łinjf 
kaliskiej kolei warszimsko·wiedeńskiej pierw· 
szy raz btdzie wprowadzona nowa para noc• 
oych pociągów oeobowych od Warszawy do 
Kalisza i odwrotnie. 

Nowy pooiąg (nr. 7K) z Wanzawy wy• 
chodzić htdzie o god.z. 11 m. 15 wieczorem 
i pnybywać do Kalisz3 o godz. 6-ej m. 3 r&· 
vo; w odwrotnym zaś kierunku ozyli po wy· 
prawieniu ~ Kalisza (poo. nr. iK) o goda, 11 
m. 28 wieczorem, stawać będzie w Warsza· 
wio o godz. 8·ej m. 6 rano. 

W nowym pocie.gu nocoym linji kali· 
akiśj, mająoym mieć połllczenie li pociągami 
osobowymi linji kowelskiej i brzeskiej z jttd• 
nej a kolejami niemieckiemi z drugiej strony 
kursować bl)d~ wagony wszystkich trzech 
klas, przyczem poollłg ten w oba kierunkach 
zatrzymywany b9dzie na wszystkich' stacjach, 

Pooiągi apacerowe. 
Od 20 maja kursować b~dą na dro· 

dze fabryczno-łódzkiej 3 pociągi space­
rowe. 

Wprowadzone będą również miesięcz· 
ne bilety sezonowe w następująeych ce· 
nach: Łódź-Widzew II klasa-4 rb •. óO k., 
3 ldaaa-3 rb., Łódi-·Andrzejów, 2 k.lasa 
-7 rb. 60 kop„ 3 klasa-5 rb., Łóda -
Gałkówek, 2 klasa-10 rb. 50 kop., 3 kl.-
7 rb., Łódź-Żakowice, 2 klasa-12 rubli, 
3 klasa-8 rb., Łódź-Kolilszki, 2 klasa -
13 rb. 50 kop., 3 klau-9 rb. 

Od l'ierwsoogo rnnja do poci:i2ów bez· 
pośrednich nr. aa i 86 kursujących między 
Łodzią a Warezawą dołąC' . .:one będą wago­
ny restauracJ<jue. 

Pociągi te odbywać będ~ drogę z 
Wars~y do Łodzi w przeciągu 2 godzin 
37 minut, gdya nie b~\ ai~ zatrzymywać 

aa przystankach między Bkierniewicami • 
Warszawą. 

Zarząd kole-i projektował podwyz"l:t 
ceny biletów o 30 proc. jednakie minilłer­
jum nie da_ło na to pozwolenia. 

Chrześl:j.Ukie kolo•i• letaie. 
Zapis dziewoz~i na ohrześejańdie koło­

nje letnie rozpocsnie •it w poniedziałtk dnia 
28 kwietnia i trwaó bod2ie trzy dni, .la(>ia 
zaś chłopców rozpocznie si12 doia 5 maja. 

W pierwszym tygodniu zap~ywane btq 
tylko same d11iewoząta., a w drugim aami łJI· 
ko chłopcy be.1 f;adnego wyjlltk~ 

Rodzice i opiekunowie, pragnllCY, aby 
d1ieci ich były wysłane na wiei, winni •it 
zgłaszać z dsiewczfJtamf, począwszy od 28-p 
kwietnia, a z chłopcami, pooz:iwMy od 5-go 
maja do jedńej z niiej wymienionych pa6 
opiekunek kolonji w godzinach niłej wska­
zanych: 

Pani M. Brukalska, Andrzeja ó, od 10 do 
12 w południe. 

Pani J. Krasuska, Targowa 60, tkalnia 
Tow. akć. L. Grohmanna, od lO·ej do ll·ej 
rano. 

Pani J. Groazkowska, Konstantynowska 
17, od godziny 10-ej do l 2·ej w poło­
dnie. 

Pani E. Wagnerowa, Targowa 58, od 10 
do 12 w 11ołudnie. 

Pani W. Wagner<>wa, Główna50, od 10 de 
12 w południe. 

Paui M. Wścieklicowa, Cegielniana 55, 
od 4 do 6 po poł. 

Wie,oi z Ceaarstwa. 
(h) Od wojażerów i komiwojażerów 

lódzkich, znajdujących się od d wóeh tygo· 
dni w podróży, napływają dość liczne i 
znaczne zamówieuia w działach wytwór­
czości: wełnianej, półwełnianej, pluszowej 
i innych. Jedynie w branży bawełnianej 
panuje w daleizym ciągu rnµełny ~ast,ój. 

Popularna kasa poż.-cszczędn. 
Jak donosiliśmy wczoraj, stolarztl m. 

Łodzi otrzymali koncesi~ na ot"·arcie po­
pularnej kasy pożyczkowo-oszczędnościo­
wej. 

Pan Rogacki w imieniu ogółu stolarzy 
komunikuje nam, że instytucja ta rozpocz­
nie ewoj~ działalność bezwarunkowo 1 lip­
ca r. b. 

Sprawy kolejowe. 
(d) Zarządy miejscowych kolei otrzymały 

wyjaśnienie ministarjum komunikacji, że kon­
duktor nie ma prawa wejść do za.iętego Cou· 
pe bez uprzedniego pukan.ia, dopiero wrazie, 
gdy pasażer nie chce koudułctora wpuścić 
tenże winien sio zwróeić o interwencję do 
iandarmerji kolejowej. 

Pensjonat polski w Altheide. 
W Altheide ua Szl4sku prm11.:im, znajda· 

je lit godny polecenia dla wyjeżdżających na 
kuracji} pensjonat polski p. P. Gładyszowej 
pod nazw!\ "Villa Charlotte". 

Dom położony w pobmu domu dla kn­
racjuszów, zakładu kl\piełowego, lasu, zaopa· 
krony jasł w oświetlenie elektryczne i zada· 
wala wszelkie wymagania komfortu. 
Towarzystwo pomoc:r obyw111teli au• 

atrjaokO•Wf!gie„skich. 
.Earzl\d Towarzystwa za wiadnmia, ze p. 

Władysław Zalewski, sekretarz o. k. konsula­
tu austrjaoko • wuieraJdego w Warszawie 
przyjmować bodzie int•resantów we wtorek 
d. 29 r. b. od god,;. \O <Io 12 i p6ł przecl 
południem i od 3 do 6 po poł., oraz wo śro· 
dę d. 30 b. m. od 10 do 12 i pół przed po­
łudniem i od 3 do 5 po południu w lokal11 
Towarzystwa przy ul. Piotrkowskiej 243. 

Zwracis się uwagQ, .te w tych dniach hę· 
dą równiez wizewąne rosyjskie paszporty za­
graniczne. 

Przypomina aiQ rówaid, ie dni urztdo· 
wania konaularnego w Łodzi przyp11daj" sta­
le na drng!l połowę każdego miesiąoa. 

Miljonowe bankructwo. 
W Mo1kwie1 jak donosi "Kom.", za wie· 

siło wypłaty turkiestań!łkie Towarzystwo han• 
dlowo-przim. K. M. Sołowjewa i S-ki. 

Pasywa wyusz~ 5.600.000 rubli. 
Pot"anek artystyczny. 

UtalentowRna artystka teatru Polskiego 
p. A. Sokoliczowa, pragnąo pozegnać publicz· 
ność łódzki\, orgauizuje w czwartek 1 go ma• 
ja, a godzinie }>-ej po południu, w 'lokalg 
„L:.i tui" • Poranek ... rtystyczn y" p. t. .Dwie 
struny roezji ?olskiej." 

Program oryiinalnie i interesuhoo po· 
myślany, zło~ony z najoQlniejszycb utworów 
ma na celu zaakcentowanie dwóch najsilniej• 
szych motywów Poezji pol8kiej. Oprócz or­
ganizatorki bierze udzillł p. Sława Rodmun• 
dowa, oraz znany pianista p. Józef Smi• 
dowicz. 

• Poranek~ zapowi&lł~ si~ doskonale. 
Bilety są ·fo nabyeia w ksivgarni Ge­

betnera i Wolffa. Pio\rkowska 87. 
W:rstawa sztychów. 

W pierwszych dniach maja zarzl\d Towa• 
rzystwa Muzeum nauki i sztuki otwiera WJ• 
stawę sztychów, kióra wzbudziła wielkie za­
iatere11omu1ie, gdyi obesłau b~ie prze1 
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zamiłowanych znawców amatorów tego rodza• 
jn dzieł sztuki. Prace przygotowawcze •Ił 
w pełnym biegu. Otwarcie wystawy na11tąpi 
~go maja. 

Teatr „Luna". 
Od jutra demonstrowany bi,dzie w •tea­

trze •Luna" w11paniały program. Na całośó 
złoży sit} wybitny dramat w 4-ch częś~fach 
w wykonaniu najwybitniejszych artystów fir­
my Gaumont w Paryżu J>Od tytułem .Nie· 
szczęśliwa miłość•, „ On nie doznaje spokoju 
od... owadów• wspaniału komedja. kronika 
Gaumonta zawierająca nowiny ostatniej doby 
jak r,wykle bardzo zajmujące i urozmaicone. 

Z Towarz]f•twa Muzeum nauki 
i sztuki. 

W niedzielę d. 27 -go b. m. zwiedzający 
zbiory Towarzystwa Muzeum nauki i ez~uki 
będą mogli korzy11tać z wyczerpujących wska· 
zówek, których 1Jd godziny 5•ej po południu 
udzielać b~daie D-rka Bolkowska. 

„Odeon". 
Wobec niebywałego wprost zaintereso· 

wanie i przepełnieniu na każdym przedetawie· 
niu arcydzieła Sienkiewicza • Quo Vadis• 
dyrekcji chcąc dać możnośó ujrzenia wszyst­
kim tego niezwykłego obrazu, pozostawili je• 
1zcze ua jeden program: wspaniały dramat· . , 
1 zaznacza że tylko w .Odeonie• demonairo-
wauym będzie "Quo Vadis• w 6-ciu częściach 
2,800 metrów długości, w wykono.niu firmy 
.Cines", wszelkie zaś inne obrazy wystawia· 
ne pod tym samym tytułem, nic wspólnego 
l'I obrazem demonstrowanym w .Odeonie" nie 
mają, i wprowadzaj!\ tylko w błąd publicz­
ność, -

która, epo1trzegłlzy uwodziciela jej, Hot· 
mana, w szale nianawiki, Btrzela z rewol· 
weru, trafiając nędznika w samo aerce. 

Pozatern demonsłrowam~ będ!l arcyza­
bawne komedje, wywołujące nadzwyczajną 
wesołość, oraz piękne zdjęcia z natury. 

Nie należy więc wątpic, iż publicz· 
ność naszego miasta, lakn!łca rozrywek, 
ch~tnie pośpie1zy do Oazy. 

Teatr, muzyka i sztuka. 
Teatr Polaki. 

Z Teatru Polskiego komunikuj• nam 
co Daat~puje: 

Dziś widowisko zawieszone. 
- W n~edziel~ o g. 3 po poł. po ce­

nach popularnych jedna z najcelniej!!Zych 
komedji Al. br. Fredry p. t. „Dożywocie", 
wieczorem o godziuie 8 min. 15 • Ulubie­
niec kobiet". 

- We wtorek, 29 b. m. na benefis 
p. Orlińskiego, daną będzie ostatnia nowość 
repertuaru warsz a wskiego „ Książątko~. 

Obsadę tej nowości tworzą panie: Ma­
liszewska, Czechowska, Neromska oraz pp. 
Orliński, Rodmund, Łuczak, Daczyński, 
Leszczyński, Kalinowski, Tański i La.re· 
wicz. 

Wkrótce rozpocznie cykl gościnnych 
występów znakomity art)sla sceny waraz. 
p. Mieczysław Frenkel. 

Teatr Popularny. 

Celem spopularyzowania dyrekcji pierw· co 
sze przedstawienie, t j. od godz. 2-ej do 41/1 

Z Teatru Popularnego komunikują nam 
następuje: 

- Dziś przedstawienie zawieszone. 
po południu daje po cenach zniżonych. -

Kradzieże. 
~d~ Z mieszka.nia porucznika I pułku 

strze1cow, Aleksandra Fandlera przy ulicy 
Pańskiej M 9, złodzieje skradli rewolwer 
11yst. „Bojar• wraz z 8-1 patronami. 

Kradzieże rur miedzianych. 
(d) W garbarni Teodora Karaza przy ul. 

Zgierskiej w Rulólogoszczu wykryto systema­
tyczną kradzież miedzianych rur, 11przętów 
Jrnwalskioh i innego żelastwa. 

Za wiadomi?na straż ziemska w Radogo­
szczu zaliresztowala Józefa Krysiaka, Gusta• 
wa Milka, Antoniego Sobiszewali.iego, robotni· 
ka garbarni i pasera Icka Lewika podejrza· 
nych o kradzież. 

- (d) Przy kradzieży rur mied1iauych 
1trażuicy ziemscy schwytali na ul. Dolnej ur. 
1 w Radogoszczu w składzie naleząeym do 
Szlamy :Bromberga, złodzieja Jana Nowaka. 

- Smierć. 
(ex) Franciszka Fulek, żona. robotnika 

111miellzkała przy ulicy Ciemnej pod nr. 57 
podczas mę\lzarni porodowych zmarła. ' 

- Bójka. 
(ex) Przechodzący wczoraj przez Wod­

ny Rynek Barnard Sperliog rozpoczął kłót· 
ni~ 11 iowarzys1em swoim, który dobywaz1 oo­
la uderzył go w ramię .• 

- Epileptyk. 
(ex) Wczoraj o godz. 8 wieczorem na 

ulicy Ludwika upadł w dressczaoh ataku e­
pileptycznego Antoni Ołowczyńaki, który 
prsytem mocno rQkt nadwyrQżył. 

Zawiadomienia. 
. Ostat.ni ko~cert. Tow, "Wietlza" przy· 

pomma o Jutrzejszym ostatnim w SHonie bie­
Źlloym koncercie popnlar:nym, który sio zacz­
nie punktualnie e godz. 3-ej po poł. Orkie· 
str, kierować bt:chie młody ekuypek p. M. 
Chwat, 

P. St. Majewski wygłosi po koncercie 
odczyt o Wyspiańskim. 

Ceny miejsc na konced i odczyt 15 
kop.'l 

Z teatru "Moderne". Obecny program 
~eatru •. Moderne" zapowiada się nadzwycHj 
młeresnJąco. Prócz wapaniałego dramatu p. 
ł. „Zapora krwi• i .~ywy cel" n& ekranie 
oka!e się b&rdzo .komiczny obraz .Friko w 
łr) kot~eh", oraz dziennik E\llair, obfitujący w 
oatatme wydarzenia chwili. 

Nad program zaś dyrekcja teatru Mo-
der~e~ daje arcyzabawnll far110, t. p.: :Ru­
t!ulf1, Jako szampion miłości". 

Z .t~atru. „Oaza• (róg Głównej i Piotr­
kowsk1e1). Niezwykle intereaujitcym jest o­
łJecny program teatru „Oaza•. 

Na ~zczególne wyróżnienie zasługuje 
w11trząsaJący dramat w 3 częściach Zabi­
b.. le.ez niewinna• w wykonaniu ;ybit­
nych sił artystycznych sceny królewskiej 
w Kopenhadze. 

. Nie~wykla treść dramatu w połączeniu 
z mezro.wnaną grą artystów przykuwa u­
w11gę w1~za od chwili ukazania się obrazu 
na ekranie. 

Potężne wrażenie wywiera okropna 
zemsia artystki-śpiewaczki, m-lle Liny, 

Repertuar ostatniego tygodnia sezonu: 
W niedziel~ dwa przedstawienia ze 

współudziałem znakomitej artystki Sta.ni· 
sławy Wysockiej, która wystą'pi po poło· 
dniu w wielkiej tragedji Fr. Schillera pod 
tytułem „Dziewica Orleańska• (ceny miejsc 
zniżone), oraz wieczorem w sztuoe wiel­
kiego pisarza norwegskiego H. Ibsena pod 
tytułem .Rycerze północy•, w której od· 
tworzy główną postać. 
Sztuka skandyni&wskiego pie11.rza grana bę­
dzie tylko trzy razy, mimo ogromnego na­
kładu pieniędzy i pracy, a to ze wzgl~du 
na to, że sezon kończy· ei~ we środę przy· 
ezłą. 

Dyrekcja teatru ma na.dzieję, że teatr 
zapełni si~ po brzegi na ostatnich przed­
Rtawieniach, aby choć tym sposobem dać 
wyraz sympatji i życzliwości jaklł przer. 
cały sezon nasz teatr Popularny cieszył 
się zyskując coraz większe uznanie za awą 
prac~ uczciwą. 

Dyrekcja przygotowuje do tej potęż­
nej sztuki nowe dekoracje i kostjumy, koń· 
cząc &wój sezon teg"oroczny najwyżuym 
akordem sztuki dramatycznej. 

We wtorek i środę ostatnie dwa po· 
żegnalne przedstawienia, na których ode· 
graną będzie wspaniała sztuka H. Ibsena 
p. t. „ Rycerze północy• z występem Sta­
ni8ławy Wysockiej artystki teatru krakow­
skiego i warszawskiego. 

Bilety na te wszystkie przedstawienia 
sprzedaje cukiernia W-go Ulrichsa od 10 
do 1 rano a w dzień przedstawienia w ka-
sie teatru. --

z sali obrad. 
Z 4 Tow. Wzajemnego Kred7tu, 

(d) Onegdaj wieczorem w eali • Vic­
toria" przy ulicy Długiej N!! 46 odbyło 11ię 
zebranie przedwyborcze Łódzkiego Tow. 
Wzamnego Kredytu. Zebranie zagaił pan 
Józef Jakubowicz, poczem na przewodni· 
cz11cego obrad zaproazono p. Adolfa Janusa, 
a na asesorów: B. Ch11:dzyńskiego oraz 
I. Silbermana1 pióro trzymał p. Aron1obn. 
Komisja kompromisowa, powołana na po­
przedniem przedwyb. zebraniu dla wy­
~rac?w.ani~ l~?dkówtu z~pobieieniu gro­
zqceJ llkw1dac11 Tow. oznaJmiła zebranym 
i~ w tym kierunku nic dotychczas nie uczy: 
mon? wobec party(. ycb waśni i niezgody 
po-między członkami T-wa, spisu kandyda­
tów, projektowanych do nowego Zarządu 
również ~ tych powodów nie wypracowano: 

P. L1eEau w ewem przemówieniu kry­
tykuje oe.tro dzia~al~ość dotychczasowego 
Zarządu I komumkuJe zebranym spis osób 
z~ sfery wybitnych przemysłowców łódz­
kich, pozyskanych przez p. L. do sprawy 
T-wa i 025najmia, iż ci panowie, dla urll.to­
w~nia ~-wa, po przystąpieniu do tegoż, 
zaJlllll się. k~v~tją. megulowania deficytu. 
Po prz7mow1emu p. L. głos zabrali kolejno 
p.p. Wiener i Fefer, biorąc w obronę człon· 
ków. Zarządu i wyjaśniając, iż zły stan T-wa 
wymka .z przyczyn niezależnych od Za· 
rz:idu. 

Po długich debatach uchwalono, aby 
kandydatów, przedstawionych przez p. L. 
zapisać na członków T-wa i następnie 
zwołać zebranie celem wspólnego z nimi 
omówienia kwesiji, zwilłanyeh z dal11zem 
prowadzeniem T-wa. 

Zo Staw. piekarzy i eukiernik6w. 

{d) Onegdaj o godz, 1 po południu w 
lokalu wła11nym przy ulicy Koeeielnej pod 
N2 6 odbyło się ogólne roczne zebranie 
członków Stow. zawodowego pracowników 
piekarń i cukierni m, Łodzi, przewodniczył 
pan S. Spektoi:, trzymał pióro pan Forai· 
cherter. 

Z odczytanego sprawozdania za ubiegły 
okres wypada, iż członkowie zwi~zku ucier­
pieli wiele wskutek nadmiernP.j konkurencji, 
gdyż z powodu obecnego kryzy1u przemy­
słowego znaczna ilość osób niewykwaJifi. 
kowanych zalała rynek pracy, obniżajllo 
tem warunki normalnego wynagrodzenia 
oraz długości dnia roboczego. Z warun· 
ków niepomyślnych dla pracowników skwa­
pliwie skorzyst?.li niektóry pracodawcy, 
przeciwko wyzyskowi zebrani uchwalili 
szereg środków zapobiegawczych, przyozem 
uchwalono pilnie prze&trzegać nie przekra· 
czania 10 godzinnego dnia pracy, ustano­
wionego przepisami obowilłzuj~cymi z 1906 
roku. 

Po przeprowadzeniu wyborów nowych 
członków Zarz!łdU uchwalono ss powodu 
spóżnionej pory dalszy ciąg zebrania od· 
łożyć na dzień wczorajszy, t. j, w pil\tek, 
o g. 1 po poł. w iymże lokAlu. 

Swięto kwiatka. 
na „Gniazdo" Tow opieki nad dziećmi. 

Praoe około organizacji 11 awięta kwiatklt. • 
raźno postępują. 

Na wtorlrnwem posiedzeniu obsadzone zo· 
stały ostatecznie wakujące dzielnice. Brak 
tylko jesicl!e par sprzedaj~cycb, od których 
w znacznej mierze powodzenie zależy, ale 
nie wątptmy, te szlachetny cel .Gniażda • dla 
biednych, beztłomnych sierot przyciągnie licz· 
ny zast~p chętnych do praoy, że stan!\ oni 
l!lwartym szeregiem w dniu 8 maja, by l'I całlł 
gorliwością poświęoić czas swój i aiły tej do­
brej sprawie. 

Nast„puj,ce panie dzielnicowe prsyjmo­
waó b~dą od dnia dzisiejszego zapiay par kwe-
stuj~cych. · 

Dzielnica I. Rynek Geyeral.-Piotrkow· 
ska do Placowtij, Czerwona, Kl\tua, Pańska, 
Szosa Palljanicka-pp. Starowiczowa (Piotr­
kowska 292), Stetanowa Przedpełska (Piotr• 
kowslra 293), Tlldeuszowa Kukali (Piotrkow• 
ska 293). 

Dzielnioa Il. Od Placowej do iw. Anny, 
Radwańska, Karola i td.-pp. M. Grzybowska 
(9-5, Wólcsaliaka 109), Wł. Wyganowaka 
(Andrzeja 3). 

Dzielnica III. Piotrkowska od św. An· 
ny do św. Benedykta, Rozwad11w.:ika, dworzec 
kaliski-pp. K. Jaanauowa (l'"au Szulca a, 
10-1), Z. Jitkiewiczowa (Targl:)wa nr. 29, 
3-7), d-rowa Gro"glikowa (Zachodnia nr. 
ea, 3-5). 

Dzielnica IV. Piotrkow•ka od św. Be­
nedykta do Cegielnianej, Zielona-pp. d-rowa 
M. Brzozowska (Piotrkowska llr. 87), d-rowa 
Ład. Michalska (Piotrkowska ur. 97, 3-ł 
i 6-7). 

Dzielnica V. Od Cegielnianej do No• 
wego Rynku, Zawadzka, Pasał 8gulca - p, 
Wiktorl'wa Groszkowska (Koustantynow1t1 
nr. 17). 

Dzielnica VI. Piotrkowska od Emilji 
do Pustej, Księży Młyn- pp. Edw. Wagne· 
rown (Targowa)r Eug. Kra.suska (Tylna 9), 
Bron. Micbaeliaowa (Piotrkowska 293), 

Dzielnica ~vII. Od Nawrotu do Pustej, 
Główna, Orla, Ewangelicka, Wodny Rynek 
-pp. W. Gablerowa (Orla 16, 4-8), M.Ro• 
siaka (Orla). 

Dzit!lniea VIII. Od Nawrotu do Pud 
Majera, Prz-ejazd i t. d. - pp. Goła11zewaka 
(kaneelarja „Gniazda• Prsejazd 34, 6 - 8), 
Alwasowa (Orla 5, 3--6). 

Dzielnica. IX. Od Pa'!aża Maiera do 
Cegielnianej, Dzielna, dworzeo kolei fabr.· 
łódzkiej-pp. d-rowa Garlińska (PiotrkowRka 
113, 10 - 1), J, Wolska (Andrzeja 11, 
10-12). l 

Dzielnika X. Cegielniana, Srednia, Po• 
łudniowa i t, d.-pp. tu~. lJeon. Neuman, St. 
ŁopattCJ (Sreduia 20), M. Necbwilla. 

Dzielnica XI. Nowomiejska od Sredniej 
Północna, Helenów-pp. Z. Pełczyna (Sred· 
nia 11, 11-4), H. Więekowska i K.. WiQC· 
ko wska. 

Dzielnica XII. 01 Koustanłyoowskiej do 
Lutomierskiej, OgrodGwa, Szkolu, Cmenta­
rze-pp. red. Milkerowa (Długa 17). 

Dzielnica XIII. Widaew-p. d-rowa S&. 
Skalska (Szosa Roklciulika (4: 7), 
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Strajk kardynałów. 
-o-

Jaż chyba różnego rodzaju strajki zda· 
rzały ei~ na świecie, ale 11 bezroboci u kar­
dynałów chyba jeszcze nikt nie słyszał. 
Bezrobocie takie jednak wybuchnęło tera3 
w Rzymie i to w naat~pujących okoliczno· 
ściach. 

Wikarjusz bazyliki św. Piotra. monsi­
gnore Jorio, przez zapomnienie, czy też 
umyślnie nie ~ostawił w bazylice zwykłych 
i własnych miejse kardynałów podczas u­
roc~.rs,to~ci, jakie się ostatnio odbywały z 
rac11 sw1ęta Konstantyna, tak, że książęta 
koscioła musieli zająć miejsca po za uiż· 
ezymi dostojnikami bazyliki. 

Takie bezpuykładue pominięcie god· 
ności i jej obniżenie zmusiło kardynałów 
kurji d~ bojkotowania bazyliki, dopóki nie 
przywrocone zostaną przynależne ! im miej ­
sca i dopóki kapituła ich nie przeprosi. 

Ponieważ ani jedno, ani drugie nie 
nastąpiło dotychczas, - więc w urzędzie 
pontyfikalnym kardynałowie byli nieobecni 
jeden tylko kardynał Vico obecny był pod; 
c~as ce!~~onji, nie wiedzllĆ nic o poprzed„ 
rum zaJscrn. 

Papież, dowiedziaW!!ZY się o tern, po· 
dobno bardzo się tem przejął, przypuszc:6::a 
bowiem, że nieznany w dziejach kościoła 
strajk, może wywrzee zie wrażeaie na 
wiernych. 

O wypadku tym telegrafował korespon· 
dent rzymski do "Berl. rragebl. ", powołująo 
eię na relacje porannych dzienników nym• 
akich. 

-o-

Ostatnia poczta: 
Powiększenie armji francu•kiej. 
PARYŻ. - Rada wojenna złożyła ko· 

misji wojskowej w fabie deputowanych 
przedłożenie powi~kezenia armji francu· 
skiej, które zawiera wszystkie szczególy 
,;amierzonej reformy. Według brzmieoi, 
projektu, liczba żołnierzy w kornpanjacb 
piechoty i oddziałów technicznych ma wy­
no11ić 154 żołnierzy w każdej wewnątr:J 
kraju i 220 na pograniczu. Także artyleria 
ma być silnie wzmocniona, Liczba żołnie­
rzy w bataljonaob konnych ma wynosić 
192, w każdej baterji polnej 121 wewnątu 
i 154 na pograniczu. Baterja artylerji war 
łowej (fortecznej) składać się bedzie z 13~ 
i na pograniczu 176 żołnierzy. Projekt 
przewiduje również znaczne powiększenie 
floty napowietr.znej i kawalerji. Liczb3 
żołnierzy w pułkach kawaleryjskich 'i/J• 
nosić będzie po powiększeuiu 810 żoł­
nierzy. 

N••J' rekord lotniczy. 
PA.RYŻ. Lotnik Gilbert ustanowił 

nowy rek.ord wszechświatowy przestrzeni 1 
czaau. Poataoowił on odbyć podróż napo­
wietrz04 do Warszawy lub Madrytu, eto· 
eownie do kierunku wiatru. 

O godzinie 5 rano wzniósł się w Pa­
ryżq i poazybował w kierunku Hiszpanji • 
Po prsebyciu Pirenejów, wylądował koło 
poludnia " Victorja, w Hiszpanji, po prze· 
byciu 800 kilometrów drogi napow!etrznej 
bez priyetanków. Z Victorji udał si~ do 
Madrytu. 

Zajecle niemiecko•frpnóusll:ie. 
PARYŻ. W Bordeaux przy odejściu 

pociągu przyszło z błahego powodu do o· 
strej wymiany zdań, a następnie do obelg 
czynnych pomiędzy 2 niemcami i jednym 
francuzem. Niemcy postanowili wnieść z 
tego powodu zażalenie do konsula niemiec· 
kiego w Paryża. -

Zmuszenie Czarnogórza. 
PARYŻ. Dzisiejsze „Echo de Paris• 

pisze, ie ambasadorowie austrjacki i fran· 
cuski jeszcze wczoraj otrzymali pełnomoc· 
nictwa do przedsięwzięcia kroków celem 
zmuszenia Czaroogórza do uległości woli 
mocarstw. 

-o-

Odpowiedzi Redakcji. 
Wł. Ignacemu Kaczmarkowi. 

Nie jest Pau obowi!lza.ny spłacać podwójnych 
podatków. IDecllaj Pan pr:i;edatawi w cyrku· 
le 6-) m kwit, jako dowód opłacenia podałka 
miejskiP.ge> azkolnego, wówczas komisarz eof· 
nie pozew gminny.; 

~o=. 
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Telegramy. 
'l1e1egramy agencji Wat z dnia 25 kwietnia. 

Taktyka Rosji. 

BERLIN. .Loc. Anz. • donosi z Peters­
burga, ~e R<isja w sprawie Skutari zajmuje 
stanowisko wyciekujące. Jak donoazą koła 
dobrze ·poinformowane Rosja nie postawi ża­
dnych konkretnych warunków. Sazonow od· 
był długą konferencję z austrjackim i włos· 
kim ambasadorami, 

Stanowisko mocarstw. 

PARYŻ. Dotycłlczes nie nadeszła nota 
cyrkularna Austrji do Francji, wobec czego 
Francjtl w.vczeka stanowisko Rosji i poBtłłpi 
tak fak jej sprzymierzeniec. 

Swięta śród trupów. 

WIEDEŃ. Według donieaień 11 Cetynji, 
król CJ:tU'no!j-Orski Miko.Jaj miał si~ wyrazić 
do swego otoczenia, iż przyrzekł, ~e spędzi 
święta Wfolkauocne w Skutari. Jak się obec· 
nie o:.":azuje, przyrzeczenia tego dotrzymał. 

Nowa Rezydencja Nikity. 

WIEDEN. Wiooomość o wjeździe króla 
. czarnogórskiego do Skuta.ri okawała się prsed· 
wczesną; jak obecnie donoszą, wjazd uroczy­
sty ns.stąpi jutro. Krć; wydał proklamaejQ 
do ludu oświadcr.ającą, iż Skutari esyni awo· 
ją stałą siedzibą. 

Czarnogóra ustępuje. 

LONDYN. Biaro Reutera donosj, łe, 
Czarnogóra byłaby skłonna do ustąpienia 
t3kutari o.od warunkiem, że przyznane jej bt· 
dzie pewne odszkodowanie terytcrjalne przez 
mocan;twa. 

Strajk górników. 

KATOWICE. Na Gern_ym Sląska straj· 
kuje cziś 88 tysięcy górnfaów. w kopalni 
Oheim i Emiuenc pod Kat owi cami oraz w 
kilku inn_rch pod Bytomiem zastrajkowali ma· 
i; zyn!ści; postaw~ili onj swGje tądania kopal· 
1tiorn i oświadczyli, ie jeże:i efo jutra ni• 
Lędą prnyjęt(;l propozycje, wówczaa atrajko· 
wuć ll~d.ą d~lej. Zanfłd kopalui Hohenzol­
lern p<;>d Bytomiem oświadczył gotowość sgo­
dy na warunki górni.ków o tyl•, te po&tano­
wił po(lwyższyć płacę górników ·o 15 proo. 
odrzura jednak w . dalszym ciągu ż1łdanie 
górników co do skróc1mia czasu pracy. W ko­
palni "Laura*, pod hutą .Laury zranionych 
tmstafo 3 rnbotników galicyjskich; chociai nie 
llyll oni kwalifikowanymi robotnikami górni· 
czymi, 'zmuszono ich do pracy w kopal· 
nj11ch. 

Ofiary oJalęźenja. 

CRTYNJA, - ...:.. Jak d-0noszą. wojska 
czarnogórskie ~nalazły ludność w Skutari 
w stanie ostatniego wyczerpania. Na widok 
nadciągających wojsk czarnogórskich lud­
ność chowała się po doma..:b, dopiero po 
pewnym czasie powychodzili na ulicę, Lu~ 
dzi~ ci wyglądają jak kościotrupy, gdyi 
już od 3 tygodni cierpieli głód. 

W niektórych fszpitalaeh trupy leżały 
niepogrzebane w stanie rozkładowym. By· 
tuacja mieszkańców była tak rozpaczliwa, 
że komeudaut Skutarł Essad-pasza nie mógł 
si~ pokazać na ulicy. 

ApetJrł 1a~owc6w. 

LWÓW.- W r~zie rozwiązani!\ sejmu 
gaHeyjsk;ego .stronniciwo lodowe postawi 
z zachodniej Galicji 2u mandatów poseł· 
ekieh i ze w~cbodni~j 12 kandydatów. 

Echa odezw, biskupów. 
WIEDEŃ. - Rząd nie jest zadowo­

lony ze stanowiska Elpiskopa tu galieyj· 
ski ego w sprawie reformy wyborczej. Koła 
rządowe zapewniaj4. te rząd nosi się z pro· 
jektem zniesienia arcybiskupstwa ormiań-
skiego. · 

Konferencja dyplomatyczna. 
WIEDEN. - Donoszą z Białogrodu, źe 

poseł rosyjski Hartwig puwolany został do 
\Viednfa Ili\ konfereueję z ambasadorem ro­
ElJ'jBldm. 

Przeciw demonstracjom. 
PRAGA. - Wobec powtarzających się 

demonstrm:ji na rzecz p11ństw bałkańskich, 
siflro3to\V.ie czeticy wydaJi rnzporządzeuie, 
zabrnniaj'.łce demonstraeji. 

Werbunek amerykański. 
WIEDEŃ. - Pewne towarzystw'l ame· 

r)·kańslde kolejowe rozwija w Galicji i in­
llj'Cb prnwincjsch m0oarehJi austrj: ckiej ży­

· wą agitację celem zwerbowania robotników 
do budowy kolei. Do ducbowie1istwa Ny· 
S)'lają liczne listy z zapewnieniem, że będ~ 
ph1cić prowizj~ za przesyłanie robotników. 

·.oAZETA tODZf<A•-26 kwietnia 1913 r. 

Ostatnie telegramy. 
(Telegramy specjalne 11Gazet~ 

Łódzkiej") 

Śmierć zakochanych. 

B RUKSELA. Z n.ajwyż11zej wieży ka­
tedry rzuciła si~ młoda para, odnoSZ!lC 
zdr11zgotanie ~ szystkioh kości. Powody ro­
mantyczne. 

Boin.ać ich musiano według lat, w ten 
sposób, iż pierwszy mfał dać głowe najpierw• 
szy, t, j. dwudziestojedno letni Andrzej Sou• 
dy, przezwany w czasie procesu .człowiekiem 
z karabinem•, 

Jak ci ponurzy tJkazańcy spędzili osta­
tnie godziny w więzieniu: Przez całą, nie­
dzielę Monnier, który dni poprzednich wyda­
wał si<i przybity, odzyskał spokój; Sondy byl 
mi&łomówny; zato Callemin gadał bez przer­
wy. Wieczorem, gdy sk{Jńczył grać w karty 

Losy Albanji. z żandarmami, powiedział iż .wieM, że chwi­
la nadeszła. 

PARYŻ. W kołach urzędowych, W - 'l'em lepiej! R111; si9 wr~szoie poł-Oży 
pratie i ·opinji publicznej-następuje zmiana temu koniecl - rzekł, rzuaajl\C si~ ca 
orjentaeji w sprawie Skutari i Albanji· nary. 
Dzienniki zaczynaj:} powątpiewać, ezy .Al- Ustawiono gilotyn~. wypróbowano. Przy· 
blloja :dolua. jest iatllieć, jako państwo był uowy prefekt policji, p. Hennion. Pro-
samodzielne. kurator rzeczypospolitej i inni urz~dnicy ju2J 

• • . czekali, obok ebrońców M-0nnier•a, Soudy'a i 
• Temr~ , omaw1aJąc sprawy albansk1e • Całlemin'a. ' 

i uchwały konferencji londyń1;kiej w tym Brzask. Udano sil~ do ce1i bandytów, aby 
względzie, pi11ze, że niema nic, czegoby ich obudzić. . . _ . 
nie można było odwołać. Albańczycy nie Soudy w BWOJl;!J celi s~ał. s.nem kamrn.n-

. . . nyl!I. Obudzono go. OznaJmlUJ!\ mu, że Je-
są zdołm do utworzenia. samodzielnego go podanie 0 łaskQ nie zostało uw:.igl@· 
pańetwa i nie będą umięli się rządzić. dnione. 

Morderstwa i rabunki są waród nich - Dobrze-mrukn"ł-więc bniec. 
na porządku dziennym, nawet obecny r.z~d . Ubiera .ai~; prosi o kawe, bez alkoholu 
prowizoryczny nie jest w stanie zaprowa- 1 .~wa rog~lllu. Mog_, ~u da~ ty1h kaw~ • 
d · · dk · · d 1 ł , . . P1Je, a wypiwszy, dz1ękuJ• 1wo1m dQzorct0m, zie porzą u, zmus1c o u eg osc1 I po· mówil\c: 
skromić anarchję, jaka wśród nich panuje. - Przyjemnie &iQ znajdować mitdzy dziel· 
Nawet Ismail K~mal-bej, bawiący obecnie nymi ludźmi: 
w Paryżu, nie zdołał zdobyć sympatji i Po chwili derz11c11: 
zaufania paryskich kół rządo,vych. - Ostate~zuie je~ł ło lepsze. niz galery. 

Trzęsienie ziemi. 

KOPENHAGA. Z Reykjavic donoszą 
telegraficznie, ż~ \\.ullrnn Hekla na Islandji 
rozpoczął działalność. Gwałtownej pod· 
ziemnej d~tonacji towarzyszyło silne trz~· 

sienie ziemi od godziny 3 do 7 wieczorem. 

W przededniu zawarcia pokoju. 

SOF JA. Półurzędowo donoszą, śe dziś 
po południu, albo jutro, w niedzielę, na· 
stl!pi w Sofji krok kolektywny wielkich 
mocarstw w sprawie ostateeznego zaJatwie· 
nia :rokowań pGkojDwych przedwstępnych. 
Podpisanie prełiminarji pokojowych nastąIJl 
w Londynie przez delegatów tamtejszych, 
albo przez postów państw bałkańskich i 
Turcji. 

Koniec :strajku. 

BRUKSELA. Strajk generalny naleśy 
uważać za ukoń.c~ony. Wczoraj w wielu 
okręgach przemysłowych wznowiono prac~. 
W wivkazych miastach praca trwa już nor· 
malnie. 

Jaja na sufrażystki. 

LONDYN. W Rostige jedna z sufra· 
tystek cl1ciala przemawiać z wozu do tłu„ 
mu. Tłum obrzucił ją zgnilemi jajami i 
chciał pobić ją i inne 1ufrazyetki. 

Policja z trudernlzapobieglalwykona• 
§__samoaądu. j 

-o-

litatnia nor iHllóW. 
;Jako epilog procesu zuchwałych bandy· 

Sów pary&kicb, na których esełe stali, jak 
wiademo, Bonnot, Oarnittr i Vallet, miały 
miejsce przed dwoma dniami w Paryżu trzy 
agzełmeje. Wazysey cztnej bandyci ~szarego 
automobilu a, 11kazani na śmierć, podali aię do 
laski nowego prezydenta rzeczypospolitej, ale 
p. Raymond Poincare ułaskawił tylko jedne~ 
go z nieb, niejakiego Diendonne, 

• * * „ 

Drżę, ale 11 z1m11a, me ze atraehu. Pozdro­
wienie mojemu ostatniemu porankowi! 

Tymczasem inqy do&0rca budzi Callemin'a, 
który również śpi snem głębokim. Obudza· 
ny, jakiś czai mruga powiekami., lecz s111yb­
ko przychodzi do afoble i :Gaczsna si~ U• 
bierać. 

Po wypiciu szklanki wody opuszcza celo 
ze słowami: 

- Nareszcie jestem wolny: 
D@ celi nr. 9, g·dzie śpi Mounier, webo· 

dzi dyrektor p. Dabat. Mounier zdradza pe­
wne wzruszenie i idziwienie. Potem wy• 
oi~a rtkę do k.sl!łdza, który się znajduje 
przy nim. 

- Będ, miał odwag~ - oświadcza. -
Miałem pi~kny sen miłosny. B~dzie to mdj 
ostatni lileo. 

Częstuj!\ go rumem. Odmawia. 
- Nie chcę siiJ podchmieJae. Je.it mi to 

nie potrzebne. 
Wszystkich trzech sadowią do furgonu: 

w głębi Monnier, w środku Callemin, z brze­
gu Soudy-przedzieleni Z-Ołnierzami. Ducho· 
wny, acz skazańcy nie przyj421i pociechy re­
ligijn~j. towara:yazy im w ich ostatniej prze• 
jażdże~. 

Furgon staje naprzeciw gilotyny. Otwie­
raj" się drzwiczki. PierwHy wyaiatla Sondy. 
Jest bindy, biały. Opuszcza noj• staranie 
uczesallfl głowQ. 

- Zimnol-mruozy pod 1fosem.-Do wi· 
dzenia, pnyjacielel 

Chwytają go. Pitpychajl\. Głowa spad11. 
- Nast~poyl-woła kat, p. Deibler. 
Schodzi Callemiu. Obna:żeny do połowy 

tłuścioch wygląda jak duie dziecko. Na usta'Ch 
ma ircmiczny uśmiech. 

- PiQkna to jest rzecz-m6wi-agouja 
Clłowieka. 

Wloklł r;o pod nół. 
- NHtfpn_y!-206w woła p. Deihler. 
Zjawia si~ Mounier. Żegna sit z ksit· 

dzem, a _potem głosem mocnym wykrzykuje. 
- Zegnajcie wszy1oy, panowie... i 1p:o-

łeozeń11two. · 
Nóż spaiJa po raz maci. 
Ta potrójna egzekucja trwała trzy 111i· 

nuty. 
Ciała atracooych omieazczono w jeden 

kosz i ten sam forgcn, który wi•tł ływyoh 
skazańców, teraz edwoz! umarłych na· omen· 
tarz Jo.ry. 

7. 

Ze świata. 
Polskość miast Galicji. 

W ostatnim zeszycie „Ty~odnika Pol· 
skiego", znajdujemy następujące da ne co 
do ;tanu polskości w miastach galicyj­
skich: 

Lwów ma - 50,2 proc. polaków, Kra· 
ków Wielki - 80,7 proc„ Jarosław - 52 
proc., Sambor - 55 proc. i wyjątkowy 
nniknt nri ziemiach Polski - mieś~ilia Ży­
w:0 - 100 proc. 

Rozmaitości 
O.Jbrz;rmie wentyle. 

(Spożytkowanie sił natury w celach te· 
chnicznyćh robi coraz większe postępy. I 
wodospa.dy Niagary zootały zaprzęgnięte 
do służby. To źródło olbrzymiej siły poru­
l!Za juz wiele ma.szyn. Niedawno założono 
trzy turbiny, z ktorych kaida dostarcza 
siły 12,000 koni parowych. Owe turbiny 
czerpią wod~ Niagary za pomocą olbrzy­
mich rur, zamykanych i regulowanych 
wentyami. 

Jak wielki jęst taki wantyl, cv;yli za· 
w<ir, dość powiedzie~. że przez jego .otwór 
może przejeżdżać pięcioosobowy samochód. 
Srednica za woru wynosi 2 3/ 4 m., wysokość 
doi.bodzi do 9 i pół metra. Zbudowany jest. 
z żelaza lanego, obwód objęty ramlł bron­
Hwą, w której llrzesuwać 1ię mote zasuwa 
Hmy.kajlljea otwór, a wykonana z lanej 
stali. Gdy wentyl je"Bt zamknięty na za1u­
wę, woda wywiera ejśnienie, wynosz1<.-e 
około ćwierci miljóna lcilegramów. Do O· 
twierania i zamykania tego otworu zasto­
sowany Jest 11ilnik o sile 15 koni parowych, 
wykony ~ujl}.cy swoją pracę w ciągu 3 mi· 
nut. Jeden taki wentyl waźy 65 ton. 

Potrzebni chłopcy 
do roznoszenia gazet, pierwszeństwo 
mfoszkającym na Bałutach. Admi­

nistracja Przejazd 1. 

Polskie ·towarzvstwo Teatralne 
po!!Zukuje matytucji, j.ako sublokatora. dla 
1weg-0 

LO ALU 
przy ulicy Cegielnianej Nr. 63 na dogodnych wa· 
runkach. Lokal jest do obejrzenia -codziennie od 6 
-~ 8 wlecz„ warunki wskaże sekretarz. 

162-3-J 

Swido wyu:ła z druku i jest do nabycia 
brol!zurka 

Hermana Chajkina 

JHAKY wm1uomuwr 
czyli W pogoni za sławą 

Skład główuy w ksiuarni A. Straucha 
Dzielna 16. Cena 15 kop. 16"8-l 

Okazyjnie 
::;i'la kuca raso•ego 
z małą bryczką i ro1wagą-Widzew· 

ska l! 106. 

Egzekucje zapowiedziano podstępnie na 
dzfoń późniejszy, niź ją pustanowiouo, aby · 
uniknąć tłumu 11ieproszonycb, a zdolnych do 
wybryków widzów. 

Pierwszorzednv pensjonat polsld u wid w AJl'eide na SzlQZlm 
,,Villa Charlotte" 

Czas był d.żdzysty. Stu, może stupięć· 
diiesię~i u widzów gwarzyło o licznych l!bro­
dniach bandytów, którzy za chwilę mieli pła· 
cić życiem za groźlłe, popełnione przez nich 
morde:rstwa, rabunki i kradzieże. 

w spokojnem połotęniu tut przy kurhwzie, kąpielach i ulubionym przez kuracjuszy lasku. Pob}e jasne, zan.. 
we z nowoczesnem urządzeniem, z werandami i loggiami, z pięknflll widokiem na g6ry i lasy. l{'Uelmia dobra 

polska-kucharz w domu. Elelttryczne oświetlenie, wodociągi, 'kanalizacja. 
Ceny umiarkowane. 

. 165-9-1 Prakseda Gladysz (adwDkatowa) • 

Dramat w 8-<lh czqściach na tle cudownyeh wi- ! 
doków południowej Francji. ~" 

~ Czi·CZ•I K\lllle~jaCine.s.z udziałem wybi~yeh a. 
utystow, graHcyeh w Qa.a.-Vadis. (.1!111 

\ł1 Zielona 2. \91 ~ Lwy tyrana Dramat w kolorach. 200 t.y- .a 
~Niedziela i poniedziałek Nadzw. sensae. program. wych lwów. '.0 

• L•"-•L·~"'·te. !!!J.~~i>,,~~'!'-~ '"- · ~ęę~ę.., ;i;Z,,{iii'l>~~i.7~ _ J 
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TEATR TEATR Gd jutra do poniedziałku program nadzwyczajny.-Mi~dzy innemi demonstrow. będzie dramat wstrząs. w 3 częśc. 

,,OAZA'' w· wyk. wybitnych sił artystycznych 
sceny Królewskiej w Kopenhadze. 

róg Głównej i Piotrkowskiej 
Cen_J" od 17 do 50 k., uczniowskie 15 li:. Pozatem mnóstwo obrazów komicznych, wywołujących nadzwyczajną wesołość oraz~ piękne zdj~cia. z natury. 

ZARZĄD 

BANKU HANDLOWEGO w ŁODZI 
podaje mmeJszem do wiadomości, że na mocy uchwały zapadłej na Ogólncm 

Zebraniu Akcjonarjuszów w dniu 10/23 kwietnia r. b. 

Dywidenda za rok 1912 
zatwierdzona została w stosunku H°lo czyli po rb. 27„50 od akcji na 250 rubli I-V emisji. 

Wypłata tejże uskutecznianą będzie, poczynając od dnia 11/24 kwietnia r, b. za 
zwrotem kuponu: 1'.f!? 39 - I-ej emisji, N2 30 - II-ej emisji, N2 18 - III-ej emisji, 
N2 16 - IV-ej emisji i N1! 1 - V-ej emisji w kasach: 

a) Banku Handlowego w Łodzi i oddziałów tegoż w Warszawie, Lublinie, 
Radomiu i Kielcach. 

b) 
c) 

Łódź, 11/24 

Wołżańsko-Kamskiego Banku Handlowego w Patersb.urgu. 
Mitteldeutsche Creditbank w Berlinie. 
kwietnia. 1913 roku. 

.N§ 3627 

Oyre~[ia I owanntwa Kre~ytowe10 m. tOdli 
Obwieszczenie. 

. . W zastosowaniu. się_ do § ~2. Ustawy Towarzyetwa; Dyre-
k~Ja po~a,ie do po.w~zechne; w1adomosc1, że zażądane zostały pożycz­
ki na niernchomas-c1: 

1. JJod N 789g.g. przy ulicy Benedykta przez Amalj~ BecMold, 
pierwo&ua Rub. 12,000. 

2. Pod n 4346 w b. osadzie Kai ole w przez Leona PHchala 
pierwotna. Rub, 120,000. . . ' 

3. Pod M 875a.r. i 87ób.a. przy ulicy Radwańskiej i Pańskiej 
przez Juljusza Bagantza, pierwotua Rub. 18,000. 

4. Pod N!.! J 185 przy ulicy Widzewskiej przez Altera i Esterę 
małżonków Goldlust, odnowiona z konwersją Rub, 6,000 i dodatkowa 
z przeszacowania Rub. 16,000. 

Wszelkie zarzuty przeciwko udzieleniu .taż!\dllnych pożyczek 
atowarzyezeni zechcą p1·zedstawić Dyrekcji w przeciągu dni H <łd 
daty wydrukowania niniejsz.ego obwieszczenia. 

Ł6di, ·d. ~6 Kwietnia U13 r. 1304. 

299-3-1 

Eleganokie garnitur' 

wykończenie podług 1550 1250 
miary 

z prima materjału 2150 1850 

. Palta letnie 

dubeltowe przody 14 SO 

z I materjału 19so 22so 

Stłnnethel i Rosner 
Piotrkowska. 100. 

Główny skład 
angiell!kicb maszyn do szycia wyłącznie 

Samson Perła 
Łódź, Nr. Piotrkowska 109• 

Sprzedaiil za gotówk~ i na wypłaty. 

Sprzedaż 6zęści. Reperaoje. 
Bezpłatna nauka haftu. Nauka. kroju. 

Przyjmuje się w da"szym ciągo prenumeratę 
na wielki}, cod4ienną, polityczną, bezpartyjni\ gazet12 

,,Die ń'' 
Wspołpracownikami gazety są: K. W. Agiejew, Włodz. Azow, A. W. Amfiteatrow, 

Arkadjusz Awerczenko, N. P. Aszeszow, I. M. Bikerman, Z. Wengerowa, W. L. Żabo­
tyńskij, D. Zasławskij (Homunculus), O. Dymow, Homo Novus, W. D. Kuźmin-Karawajew. 
I. R. Kugel, A. W. l.unaczarskij, M. W. Noworusskij i wielu innych. 

Obszerny dział wszelkich informacji, własne telegramy, liczne rysunki, szarże I 
karykatury Prenumerata od I-go maja wynosi: 

za 8 m. 7 m. 6 m. 5 m. 4 m. 3 m. 2 m. 1 m. 
&.90, 6.10, 5.80, 4.509 3.65, 2.80, 1.90, I rba 

Dla wiejskich parochów i nauczycieli, clla uczących się w wyższych zakładach 
naukowych, dla felczerów, włościan, robotników i subjektów handlowych, o ile zwrócą 
się bezpośrednio do głównego kantoru: za 12 m. 8 rb„ 9 m. 6.20 k., 6 m. 4.25 k.. 
3 m. 2.tO k., 1 m. 75 Jt.-Dia zapoznania się z gazetą .Dzień• wysyła się takową wcią­
gu pół miesiąca bezpłatnie po nadesłaniu na koszta przesyłki 28 k. markami pocztowemL 

Nr. Nr. okazowe wysyła się bezpłatnie. Prenumerata przyjmuje się we WSZ'I'" 

stkich rosyjskich urzędach pocztowych. Pojedyńczy Nr. 5 kop. 
Gazeta .Dzień• sprzedaje się we wszystkich kioskach dr. żet i u sprzedawców 

gazet we wszystkich mia.stach rosyjskich. 
1289-3-2 Adres Głównego Kantoru: St. Petersburg Newski 69. 

I Jedyna, najwydajniejsza mechaniczna fa• 
bryka szczotek i pendzli w Łodzi i w ca. 

· łe111 państwie 

8-ci G Ę B I C K I C H 
ul. Mikołajewska Nr. 30. 

Zaopatrzona według wszelkich wymagań wiedzy technicznej 
w niezbędne w tej branży utensylja, rozpoczęła od niedawna 
swoją działalność. Poleca wszystkie artykuły po cenach kon-

kurencyjnych i w najlepszym wykonaniu. 

11r 50 °·1 o oszczednofcł w stosunku do konkurencil. -.m 

M WYHAI.AZKl. MODElf i MARlil f ABRYCZME 
GOLDMANiELLENBA~D 

WAu1AW-..lE3zM 15.Te-lefon Z28. 

Potrzebni są 

Zdoi ni krawcy 
Piotrkowska M 166. 

I. Polańczyk 
1302-2-1 

Bezpłatne 
• • szczep1en1e ospy 

w am bulator. szpitala małż. 
Poznańskich Targowa 1 /3 we 
wtorki i piątki od 12 do 2. 

1288-9-1 

„Dzirls I Gumgałin" 
najlepsze wszechświatowe pa· 
sty do obuwia; żądać wsżę­
dzie. Reprezentant m. Bła• 
&zczyński, Widzewska 

llr. 82. 

Pierwszy ch rz c:ścj Maki 

Skład różnych skór 
wszelkich przyborów szewckieb 

kamasznictwa. -
Piotrkowaka 27, w podwóra 

M. Kapuściński 
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Maupassant zakochany. 
W ostatnim zeszycie tej samej .Grande 

Revue". kreśli ta &ama kobieta wizerunek 
tego człowieka, który dla niej był nietylko 
wielkim romansopisarzem. 

jakie& miłe słowo: 11 on· mnie bardzo ko­
ehall" - słowo, które może oznaczać albo 
żal, albo próżność, albo wyrzut sumienia .• 

Niewątpliwie i inne kobiety mają w 
swoich s.zutladacb, jak przyjaciółka Mau· 
passant'a listy; w których tętni taki dreszcz 
miłości. · 

Genjnlny nowelista, wielki Guy de 
Maupassant, którego krótkie opowiadania i 
nieduże powieści są arcydziełami, znanemi 
w całym cywilizowanym świecie, ten świetny 
prozaik, ten nieporównan} stylista, ten 
pornograf, mistyk i realista melancholik i 
poeta, umarł, jak wiadomo, w obłędzie. 

Na kartach "Grande Revue• wywoluje 
oria ducha kochanka. Łatwo zrozumieć, 
że między romar umi Guy de Maupa­
B!ant'a najbardziej jej si~ podoba ten, któ· 
rego ona była bohaterką. 

Te kilka listów, które nieznana przy· 
jaciółka Maupassant'a ogłasza publicznie, 
nie mają w sobie nic, szcz~gólnie orygi­
nalnego. I łE'I jest właśnie to, C('l etanowi 
ich wartość. 

Zakochany Maupassant nie usiłuje w 
listach być literatem. On pisze wśród wzru· 
szenia namiętności. A to. co pisze, to jest 
to samo, co m!łość dyktuje wszystkim opa· 
nowanym przez to boskie uniesienie. 

Ale nie wszyscy kochankowie są sła· 
wnymi nowelistami, więc nie wszystki~. 1,­
sty miłosne zostanlł drukowane. Ktozhy 
się zajmował miłością ludzi nieznanych• 

A miłości!\ ludzi sławnych ludzie nie· 
sławni .zajmuj!\ si~ jeszcze za ich życia, i 
to zajmują się zanądto. Zaiste, sława ni"' 
jest rozkosz!\. Sława! Nietsche tak jl} okre­
śla. 

Przyczyna jego obłędu przecież jest 
nieznana. Wiadomo tylko, że w grę tutaj 
wchodziła kobiet'..\, Może nie jedna. 

Maupassant był kochany. Był on :-ównie 
i zakochany, co. niestety! nio zawsze od­
bywa się z wzajemnością. 

Bez odkrywania przyłbicy, jedna z tych, 
które Maupassant kochał, zechciała przed 
kilkoma miesiącami opowiedzieć w pary­
skiej »Grande Revue" niektóre ze swoich 
wspornnieu. 

Ze szkatuły, w której spoczywsj& listy 
Maupassant'a, wyjęła kobieta niektóre i po· 
zwala czytać publiczności nie bez p()wnej 
dumy. Ten los spotyka wiele listów mi· 
łoenycb. 

Często nudi:l} one kobietę. która je od· 
biera, zwłaszcza, gd} zakochany naibyt jest 
sentymentalny. 

Ale przecież listy te są chowane, a póź­
niej, długo, długo później, gdy człowiek 
oddawna już zniknął. umarły, albo wzgar­
dzony. kobieta odnajduje te Jisty z niejak~ 
przyiemnością i czasem powie wzruszona 

.Pani nie wiedziała, oani nie może 
wiedzieć, jak nie1:1kończoną miłością kocha­
łem panią wczoraj, gdyśmy się ro.łlstawali. 
serce moje było w zachwycie i rozdarte, i 
co chwila brało mnie pragnieni~ nagle u­
klękn2lĆ przed panią, uklękn~ć tam w PY· 
le, na brzega ~odnika i całować pani 
piękne ręce, pani małe nóżki, hrzeg pani 
sukni. całowar to wszystko, płacząc•. 

"Gdy wdzi~cznc,ść wielu dla jednego 
wyzbędzie się wszelkiego wstydu, wówczas 
powstaje sława". 

Wdzięczność? To słowo należałoby za• 
stąpić innem. 

.M 3617. 

Dyrekcja 
Towarzystwa Krędytowego 

miasta lodzi. 
OBWIESZCZENIE. 

W zastosowaniu się do paragrafu 66 usta wy, Dyrek­
cja Towarzystwa Kredytowego m. Łodzi podaje do po­
wszechnej wiadomości, że na ogólnem zebraniu członków 
tegoż Towarzystwa, odbytem w dniu 2/15 Kwietnia 1913 
roku, zapadły następujące uchwały: 

1) sprawozdanie Dyrekcji za rok finansowy 
191111912 jednomyślnie zatwierdzonem zostało. 

2) projtkt etatu na rok finansowy l 912j1913, obej­
mujący w przychodzie Rb. 209,150 kop. 7, w roz· 
chodzie Rb. 157 ,263 kop. 68 i w pozostałości na za­
silenie kapitału zasobowego Rb. 51~886 kop. 39, je­
dnomyślnie zatwierdzono; 

3) wniosek 23-ch stowarzyszonych w przedmiocie 
zamiany ogólnych zebrań członków Towarzystwa na 
zebranie reprezentantów, większością 256 głosów prze­
ciwko 139, odrzucono; 

4) wniosek 39 stowarzyszonych, co do wstrzy­
mania na. pewien czas udzielania pożyczek Towarzy­
stwa na budowle nowowzniesione, przeważającą wię­
kszością głosów odrzucono; 

5) wychodzących ze składu Władz 'rowarzystwa: 
Dyrektora S. Rosenblatta, zastępcę dyrektora L. Zo­
nera, oraz członków Komitetu Nadzorczego: K. Klu­
kowa, E. Tischera i J. Hirszberga wybrano ponownie 
na też same stanowiska, na miejsce zmałrego Zastęp­
cy Dyrektora K. Wutke powołano Członka Komite­
tu Nadzorczego J. Langego, na miejsce zaś tego os­
tatniego wybrano większością głosów Pawła Schultza. 
Podług list obecności w ogólnem zebraniu uczestni­

czyło 404 stowarzyszonych, mających prawo do 422 gło­
sów. 

Prezes E. Herbst 

Dyi·ektor Biura L~ Gajewicz 

Łódź, d. 25 Kwietnia 1913 r; 1296-1 

WAŻNE DLA PODRÓŻUJĄCYCH, 
fotografów i ajentów, 

Gotowe powiększenia fotograficzne retuszowane lub bez retusze· 
wania, po wyjątkowo nizkich cenach. Próbne zamówienia zje­

dnywają mi stałą klijentelc:. 

Zakład fotograficzny „Othello''. 
Oddział fotograficznych powiększeń 

t6Dź Rzgowska 2 (przy rynkn Geyera). 

.... „ .................. „„ ............ „„„ml!„ ... „„„ ...... „ 

W. GÓRSKI 
SZEWC 

Mikolajewska 32. 
Poleca Sz. klijenteli obuwie wykwintne w widkim wy­

borze po cenach przystępnych. 

Firma nagrodzona wielkim medalem złotym na wystawie Rze· 
1238-15-1 mieślniczo-Przemysłowej w lodzi. 

1178-2-

ELEGANCKĄ 
Damską, męzką, uczniow­

ską i dziecinną 

KONFEKCJĘ 
Gotową i podług miary, z najlep­

szego materjału 
po cenach najprzystępniejszych 

poleca, 

Ch. I. SACHS 
120 Piotrkowska 120. 

Materjał.r na 

~luki i inknie 
hurtowo i na arezyny po cenach 

fabryczny~b a takie 

resztki, f artuchv aJp1120C11e 
i inne poleca LINDEMAN "Vól­
czańska 131, wejście 'il Nr. 129 II p. 

m. 19. Hnndluj&rym rabat. 
1217-25-3 

Ogloszeuia drobne. 
Agent z kaucjtt ,znający dobrze sto­

suuki branży kolonialno-spożyw­
czej, mote się :i-głosić do Warsz. Ziem. 
Tow. Mleczarskiege, Spacerowa 17. 

1127-3-1 

Bezpłataie, bo bez nauczyciela 
nauczy się każdy eam łatwo, pręd­

ko, gruntownia na Samouczkach Reus­
snera po angielsku, francusku, nie 
miecku, rosyjsku. Nakład autora Zło­
ta 6, Warszawa. Zeszyt I-szy wysy­
ła si• bezpłatnie. 1061-23-2 

Do wynajęcia natychmiast pokój z 
osobnem wejściem, gazowem oświe­

tleniem i u&łu&"ą za 12 rb. miesięcznie 
·Zawadzka 23 m 33. 1140-1 

Fortepianir i pianina krajowe i 
zagraniczne w dużym wyborze, 

1przedaż za gotówkę i na raty, zamia­
na, wynajem, strojenie i reperacja. 
Grzegorzewa.ki, Piotrkowska 117, tele-
fon 14-02. 1022-.'i2-1 

Letnisko we dworze, pokoje z cao-ł 
dziennem utrzymaniem, oraz pokój 

z kuchni" do wynajęcia. Młodym pa· 
uienkom zapewniona opieka. Adre11u 
ndzieli Administracja. 1091-f>.l 

Łóżka źelazue, materace, wyżymacz­
ki. naczynia emaljowane, alumicjo­

we. W11zystko na raty. Chodkowski 
i Le11k, Mikołajewska 25. 1124 3 1 

Maszyny 2 SiDgera pmwie nowe bę­
benkowe i maszyna za 16 rub. 

Piotrkowska. 103-5. 1145-S-1 

Potrzebna zdolna podręczna dokra­
wieczyzny ulica Zakątna Hl 30 

mienkania 23 Sowińska. 1148 

Poszukuję ajentów do sprzedaży ar­
tykułów cod.i:iennej potrzeby, ul. 

Widzewska. 82, Błaszczyński, od 14. 
1128-3-l 

Przyjmę t!Ublokatorkę, jako współ­
pracowniczkę (krawcowę) Nawrot 

Nr. 79, :Bielińska. 1144-3-1 

Stancja dla ucznia. chrześcjanina po­
trzebna. Wiadomość: ul . .Andrzeja 

ru. 37 m~eszkanie 8. 1129-3-1 

Wojciech .Misiura zgubił bilet woj­
skowy i kartę od paszportu, wy· 

dani\ z fa.bryki Myndla Golberga. Od­
dać proszę do „Gazety Łódzkiej". 

1143-3-1 

Wynalazków, które mogą być pra~­
tycznie zr.sto1owane poszukuje 

Theune i Co, Berlin 48 Friedrichatr. 
249. Korespondencja po francuzku nie· 
miec1:u i angielsku. 1113-3-1 

Zaopatrując nowootworzony sklep 
towarami łokciowo-galanteryjnymi, 

uprasza się powa:l:ne firmy o nadesła­
nie ofert i cenników z próbkami. 
Adres: Wiszniewska. Kłotno, poczta 
Kowal, gu!>. warszaw. 1147-3-1 

Zakład freblowski Haliny Pełzuckiej 
Widzewska 147 m 88. przyjmuje 

dzieci na lato, po cenach zniżonych. 
Zastać można od 10-2. 

1146-3-1 

Zgin~ł weksel bezterminowy na rb. 
100, wystawiony przez W :l:adysława 

Skrobis~ewskiego, żyrant Wilhelm 
Polewski. 11-3-1 

es~eeeees 

ee~&99~9~S9~9&~~99~~~~39~S~9~~~99S~9EEEEEeeeee~ 

I Znana w Łodzi PRALNIA BIELIZNY Znana w Łodzt I 
m M. C·ieślak, Piotrkowska N2 88. ~ ! 
~ Zawiadamiam ninlejszem Sz. Klijentelę. że otworzył~m oddzia : 
W eh.emicznej pralni i przyjmuję wszelka: garderobę mlj&lc!!! 1 d~11k~, ~ 
~ także firanki, portjery, dywany, wogóle w1zy1tko w zakres chemiczny ~ 
~ wchodzące po ce11a.ch bardzo przystępnych. . : 
m Z szacunluem ~ 

i M. Cieślak : 
\ 2i-104-18 Piotrkowska 88, w podwórzu. ~ 
~~eEEeeee~9~93EeEE$~99~9~~999&9~S99EEEE$999999~

1 

KAŻDY MOŻE NABYĆ DZIAŁKI ZIEMI 
w najlepszej miejscowości m. Wilna, „ZWIE:ZYNIEC". 

Miejscowość ładna. i zdrowa: stary bs sosnowy. Wilja1 CENY NIZKIE.­
W ARU.N KI DOGODNE. - :PROLONGATA WYPŁATY. Wyjtttkowo 
wygodne i t1mie działki nad rzeki\. - Rozmiary dzia.łkó~ wedłu~ ży­
czenia nabywców. Zwracać aię do biura pośr.-sprzed. działek. 73::>-10 2 

WILNO, Zwierzyniec, ul. Gedyminowska 32. (róg Sosn.) Tel. NQ 46. 

. ·PROSIMY •... 
~ZllJIJDNIC SIĘ 

- ~1\tł\ 11LID CD lf PR0~41. . .... ~,~:.sIYQ Ol SZYCIR Ylen './'"ł 
4 66~ 

DillDMDilLJHI WE ł1ZU11Q[8 WEPftUf llUYnt 
ILLUSTIDWIUIY KRTRLDt IEZPUTltlE. 

' 

MlfiAlYnl 
BAUE lłłAJDUJA 

1ie w Łodzi: 
Piotrkowska Nr. 86 

Piotrkowska M 273 

Konstantynowska 35 

Zgierska Nr. 9. 

w PllJAftl[l[H 
11.lica Zamkowa 
~om SCHMIDTA. 

991 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

,~·
7

w~-sai w·a ·1 
V W I.I~ Dzielna M 4. ~ Telefon N!! 14-99. Q1 '.'"'. FILJE1 Spacerowa NQ 13. ~•~ 
'-'' Zgierska N2 7. „, 
l.ł\ Główna NQ 51. QJ 
~ Piotrkowska N2 76. Q1 
i,6 Piotrkowska N2 306 (Górny Rynek): Q1 
JA. Zawiadamia, te cennik nasion nn 11ezon bieżący opuscił pras~ i "'" 
'-'' wysyła &ię .każdemu franco. N a.liona warzyw i kwiatów najświei:- V 
l~ szych zbior&w. Cebulki i fl~nce do wioseunego sa.dzenia. w d1:> ~'I;, 
·" b h dm

0 h w q~ orow;yc o ianac • Q1 
lł\ Z szacunkiem W. Salwa. ~ 
i.łi_ Ceny nizkie; Ceny nizkie .tb 
·~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
.~~~~ ........ ~~~ ·~~~~·""'~ ........ ~~~~ ............. e: 

eeeeeeeeee~~~ 



6. ~OA?ttA tODZKA•.;-_26 kwietnia ltlS r. Kr 96. 

NIEMA ZŁODZIElf Wsz!1cy ~iezmie~?ie wdzięczni btdziecie B~tfYAW · • · za n1eocemony mo1 wynalazelt „ TORPE· . 
- oou - ostrzegacz · WJbuchowy 

· · · przeciw kradziei:om. Opatentolfa• 

TO R P Ea O 'I ::oe:;e ~~!:;~~eo•Pa=~::e!:d>;_~~~;~ 
MAtfK ,,P ER F E K T'~· 

uznany priez naf powatnlejsiych che­
mików jake nieszkodliwy I najlepsiy 
środek do prania bielizny. Ż14dać 

I I kie pokusy kradziei:y swego mienia. 

Sprzedaż tylko u mnie. I lata ~~ 11 f l~l ll 
~~~~1!e ~~~~t~~hlll m~a~~~b ;:: . 

n e ~ OD 
szukiwani. skład: Karola 21 

„ 52-2 Łódź, -.. KNAPSKI. 

e , e · e eseeee 
~~-:·asQSes~~~~~)QQ~>SE~~~ 

B·ciil MiiLLER 
Łódż, · Zakątna .&5, 

~ la~ład leps~ycb StolaJS~iclł robót, 

i
@~kompl~tnych urządzeń pokoi, również pojedynczych mebli podług danych i własnych rysunków 

Wielki wybór stołów rozsuwanych, automatycznych z ~elazną konstrukcją wy• 
konywa się na miejscu. 

1019-50-9 

Ninłejazem zawiadamiamy sunt>wnlk publiczność tę 

"!' niedzielę 6 kwietnia została otwartą w domu Teodora Steigerta przy 
, . ul. Piotrkowskiej 90. Telefon 31-74 filja sali licytacyjnej Najwyżej zatwier-

. dzonego Towarzystwa Peterslłurskiego 

,,Sotru dnik" 
Filja naaza dokonywa naatępuj31cych operacjii 

1) Pnyjmown:nf<e towarów w t:elu sprzedaży drog~ licytacji. 
2) · Przyj11t1>'Wanie tewarów "Ila aklacl we wł:asnvch składa.eh. 
S) hz1łW'Ó% r0&maiiycli toY&rÓW' j rzeczy na miejsce przezna.cieniL 
tJ Pr.zyjm.o'WUlie r~..czy w bmi1 w cel.il wysyłki do innych filji Cesarstwa na 

•przeda.'ł Ju:b 1ie~t&cję. 1273-50-1 
Prowadzenie prud1ięhiontwa podlega kontroli pau1twowej, w Banku.Państwa 

przedai~bio.r-two złożyłu tytułem kaucji 16,000 rubli ped nr. 1130859. 

~ 
•-!!!!a..l////C.a W I[ r aj o w a 
Fabryka 

lOSl-7-3 

~rat i 'OlAKlf W Ul 
Poleca papiernsy: 

KORO A, DERBY :: :~~ 
.·MASCOTTE IO aztuk 

IO kop. 

.N'2 1, M tł, N2 18 
Żądać wazędzie. 

WARSZAWSKA 
KONKURENCJA , , 
Zielona 5. LODZ Zielona 5. 
Przysłowie mówi: Kto kopiejld Cennik: 
nie szanuje, ten szel1Ka.nie wart · 1My z; cholewawl lakietowane ~b. 8.-
Dlatego kupujcie obnwietylko • • • sza_grynowe • 7.-
w znanym maga-zynie obuwia , Kamasze męskie lakierowane • 5.25 
Warszawska Konkurencja, Zie-~ „ • ~~:'=e : ~:1s 
Jona 5. Tam zawsze moina do· ' : : hamburskie 4.25 
stać najtrwalue i najwynkwit· Damskie bue l kl lakierowane • 5.-
niejsze fasony obuwia po ce ~ • • ł.50 

nach niżej podanych: : : ho 

Najtańsza ' 

firma P•.ra• 

soli i lasek 

R. Outmana, Łódź, 
DEielna llr. li. · 

poleca na nadcbodZf\CY sezon wielki 
wybór paraaoll i lasek, oraz wykony­
wa wazelkie reperacje starannie i 

akuratnie. 1237-16-1 

Telefon Nr. 10.63. 

Piegi, 
opalenizn~. plamy, pryszcze, 

wągry usuwa radykalnie i udelika„ 
tnia cer~ 

KREM 
Cena za słoik 50 kop. i 75 kop. 
Żądać tylko w składach apteczn. 
Nawrot Nr. 54 i Konatan• 

t~nowska 75;, 
956-

Pracownia 
SUKIEN 

oraz kostjumćw 
damskich 

I. i f. f alkowikil~ 
Nawrot 8. 

ANGIELSKIE i KRAJOWE 

Nowości 
w 

jak również 

na damskie kostjumy 
w dobrym gatunku, wielkim wy­
borze i po przyst~pnych cenach 

są do nabycia 
u 

G. A. RESTEL i S-ka 

10.0 SKŁAD SUKNA lOQ . 
PIOTRKOWSKA 

• „ -
Franciszek Glugla 
Pełndniowa sta . H ŁÓDŹ H Telafon M 817. 

Największa l.ódzka Elektryczna F~bry~a Pal~nia Kaw~ i Sir 
rogatów poleca p. p. Kupcom, Cuk1Mu1kom i HandluJ~Cym 

Wyborne Kawy Palone i Kawt Słodową „TRXUMF'' 
od.c.a.aczone na Wystawach Krajowych i Zagran:ica117oh uajwyi­

szemi nagrodami. 

Reprezentacje i Skład• 
Cykorji Ferd. Bohm i S-ki w Włocławku eg1. od 1816 ' r 
Herbat, Tow. „Karawana'' w Moskwie. Biszkoptów, c:.se· 
kolady i Karmelków F. Anczewskiego w War11zawie. K1·0· 
chmalu ryżowego i „Btyuczu• Tow. Akc. Hoffmana w 
Salzuflen. Świec B-ci Krestownikowych \V Kazaniu. ,_ar-

towy Skład Tow. Kolenjalnych. 1040-12 

fin o mi~tr1o~two Pił~ noinei 

· Wa[iii=ii~lia Reerelenta[ja 
Lipsk 

Niedziela dnia 27 kwietnia 

ViUoria -1. ·M. ft. f. Wmiew 
Kątna 11113 

Początek o 10-ej przed południem. 

Kran - new-[Htle 
8rebrzyńska. Nr. 37/39. 

Początek o godzinie 3 i pół po połudn. 

Piętnaście minut przed rozpoczęciem 
matchu bieg rozstawny na 500 m. 

...... „ ........... __. ................................ „„„ ... . 
Na.gro.dzona ~·ielki:u medalem srebrnym na WJ'Sławie 

Rzemieślniczo-PrEemJ'•łowej w Łodzi 

Pracownia· gorsetów ~~~~t~~~:rs!.i!! 
Zgierz, -~·· •r••k• .M 29- POLECA. n~'ś:iritiŻ8Zt foRony rarysk.le i wiedeD.iikle. 

:Robota 10Iidna. Ce11.y umiarhwr.no . .:..-------~---------·---•--rl 
1141-12-8 



N. 96. .OAZETA l\J?)ZJ<A•-26 kwietnia 1913 r. 

I 

W niedziele Z'J I poniedziałek ZB 
kll11etnla 

li 
to niedziele Z7 I poniedziałek za 

. kllJietnia 
po raz ostatni 

między innemi 
po raz ostatni 

między innemi '' 

·Sensacyjny dramat z życia w 3 częściach w wykonaniu najwybitniejszych artystów teatrów europejskich. 
a) Dramat rodzinny; b) Rozczarowanie; c) Okupienie błędu miłości~ 

Ukochany kqcik wyborna komedja. Orkiestra koncertowa „Sextet" 

li 

'' 

11 Tylko w Odeonie światowa sensacj~! 

Dyrekcja S. Śli·wiński. 

Orkiestra 12 osób. 
Pierwsze przedstawienie po cenac11 zniżonych. 

Jedyny egzemplarz w 5 cz. 2aoo m. dł. Demonstrcwnnle trflJU Z 2odz. 30 minut 

o S? 
Najws:van. dramat kinemat. wszech czasów! p. :vow. Henrvka SlenklełlJiCZU. 

. -

Początek przedstawień o godz. 2-ej, 4 i pół, 7-ej i 9 i pół w. 
Kasa otwarta od 10 do 12 rano i od 2 do 9 wiecz. 

Passe-.partout nieważne. 

'' · Zapora rwi wstrząsający utwór dram • 
• 
YWY C L dramat w 2 aktach. 

Friko W trykotach bardzo kom. 

Dziennik Eclair ostat. WYI>· tygodnia.. 

Nad :vrogram: arcyzabawna farsa p. t. 
Krótka I (Grand Hotel). Dyrekcja: Tadeusz Sołtyk. 

· Tylko w niedzielę i poniedziałek 27 i 28 kwietnia 
Niezwykły program. Początek o 3 i :vól :vo pol.l Ru~olli iako nam1ion miłoi[i. 1 

.1if'·~;C;~~~~~~~~;e.:,~.~;~~~:-..:~~~~·~ ... ~~'.ll!">~·;Co~~~~·~~~- ~·„~-~~~~~~-'9!:~!'!:'9!:~~~~~~~„ w-~~"'"'" ....... "'"""'"'"''""°._."" ........ "~' ...... ~·"' .,.~-...... '\~; ............. c ....... ~.'-~""~"'IĘ,·""'""""'' ,t· p lER ws z A Ł ó o z~ c H Rz Eś c JA Ń s K ,\\ 

'I~ ~ łł\ ł( Nagrodzona Wielkim Srebrnym Me~Iem na ~ystawic }lzemieślnlczo-PrZC4 )ł 
\9 ZARZĄD s AVO Y'' ~ 1.6~ łC Elektryczna Fabryka Cukrów )ł 
~ kawiarni hotelu ,, at I t T. Dąb;:;;;_ki

1 

i S•ka ~ 
1mr • d · · d · 10 I te • b. t ł ł d · ł 8 

Ai,, ł.L w Łodzi, Widzewska 104. ta ''' zawrn amia, ze W mu U go r. o wony W aeny Zl& Ol '.t.~ „. Poleca swe wyborowe wyroby codziennie świete. 705-00-8 rY I wvrobo.' w cUkierniczych 41 ~ ~ .......................... .... 

~ 6 ~· i ciast, tortów, baumkuchenów; ·cukrów i t. P• m 
! • Dział ten prowad~ony jest pod kierunkiem wybi-tnych 1pecjalietów, tak, że zado- t ... 
"' CD wala najwybredniejsze gusta. '-'' 
\ł1 Cl Cukiernia dostarcza wszelkiego uidzaju ciast, tortów, cukrów, lodów, baumk.u· I.I\ \t/ .all chenów i t. d. :aa wesela, zabr.wy i .zebrania po cenach umiarkowanych. I.I\ 
\ł1 1 Zamówienia przyjmuje si~ telefonicznie. ~ - - ~ 

• po cenach MASZYN do 'taiła" Sprzedaz tabrycz· 
nych, SZYCIA " ' 

wyżymaczek atnerykańskicb, Gl\amofonów i ptyt za gotówki! i na. raty 
oraz banów r11cznych, malilzynowych i przyborów do haftu. 

8. Pomorski i S-ka Q1 ~ Telefony ~ 12-72, 12-74 i 30-73.' ~ 
\{f~ · A Tel. 26-87, Łódź, Konstantynowska Jf! 12. 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~9~~~9~9~~999~~~ _,. ::..iillliii24-_3_7--8--------·-------···· ....... 



Leczn·ca WidZewska 
lekarzy specj.1listów dla przychodzących chorych 

Główna N2 51, róg idzewskiej, tel. 30-83. 
Choroby dziecinne i wewnętrzne Dr. Kerschner od 101/2-121/a w południe. 
Chirurgja Dr. Kaufman od 3-41/2 w po połudn. 
Choroby wewnętrzne i dziecinne Dr. Fried od 6-8 po południu. 
Choroby ~obiece i akuszerja Dr. Szyldkret od 1-2 po południu. 
Choroby weneryczne i skórne Dr. Langbard od P/2-3 po południu. 
Choroby oczu Dr. Goldstein-Polak od 6-8 do południu codziennie. 

Analizy krwi, wydzielin i moczu. Badanie mamek. 

Porada 50 kop. 

Gabinet dentystyczny 

E. FUCHS, 
I ~r. B. DIH[HIU 

Łódź, Benedykta .N! 2 dom W-go Rozenbłatta. 

specjalista 

chorób oczu 
69. Piotrkowska 69. 

Tel· 28-39. 
Lecznica ze stalemi 

łóżkami. 

~ w 
Q; 

9? 

B. główny asystent nadwornego lekarza dentysty 
Engla w Berlinie po 1 O-letniej praktyce za11ranicą 
(Berlin, Londyn, N-Jork, Filadelfja) osiedlił się w naszem mieście. 

Leczenie zębów bez bólu p0dług specjalnych 
meto<l i przy zastosowaniu specjalnych aparatów. 

426-10-10 

Godziny przyjęć w ambulato-1 
1jl m od I 0-12 rano i od 4-7 
po µoł. Przyjmuje się chorych 
Il!\ B t&.le. . 850 -52- 31 

Akuszerka dyplomowana 

A. Lelewska. 

Lekarz weterynarji 
S. Wolman 

Pmtrkowska 145. Telefon 29-00. 
Porady w zakres lecznictw?. webo„ 
dzące, djagnostycz11e sr,czepionia 
ekskpertyzy. . 290--20-6 

~~&s~~~S9$SS9~e~993eeee 

Dr. J. ~il~entrom 
Zawadzka 12. 

Choroby skóry, włosów i weneryczne, 
Kosmetyka lekarska. 

Przyjmuje od 12-2 i 5-8 Panie od 
4-5 (osobna. poczekalnia), w niedzielEl 

.do 4 po południu 

~S$S~S9S9S999S9SSS9~~99 

Dr. med. J. Szwarcwasser, 
Piotrkowska 18. 

Choroby wewnętrcne i nerwowe. 
Spetjalne: choroby, żołądka, kisHlc. 
przelJliany ma.terji (cukrowa: podagra, 

otyłość i t. d,) 
Niezbędne dla djagnozy analizy che­
miczne i bakterjolog. wydzielin i krwi 
w la.bora.torjum własnem. Od 11-1 

ra.no i od 5-7 i pół po południui 

Nr. 96. 

Dr. Sonenherg 
Choroby skóry, dróg moczowych 

i weneryczne, 

ul. Cegielniana 14 
C'd 11 -1 i 5-71/2· 

eeee~ss~~9999999s~9~~ 

Dr. Rosen bla. tt 
Lódź, Piotrkowska .Ni 351 

. Telefon 19-84, 

Choroby uszu, nosa i gardła. 
Od 10 - 11 r. i 5 - 7 po poł, w nie­
dziele od 10-11 r. 711-2-4. 

La. bora torjum 
Magistra N. SCHATZA 

tódż, ul. Piotrkowska N!! 50. 
Telefon 26-BL 

Badanie krwi na syfili„ 
Wszelkie analizy lekarskie i che• 
miczne: moczu, plwocin (gruźlicy) 
krwi, wydzielin dróg moczo• 
płciowych, wody, mleka i t. d 

Okulista Dr. Hugo Goldblatt 
Główna 42, m. 2 

prz:;•jwuje panie z poradami od 3-ej · 

do 7 po południu i na czas słabości ------------------------·· trosk li wa opieka, dyskrecja ści1ła. . 

KLINIKA CHOR.OB OCZU 
OPIEKUŃSTWA OCIEMNIAŁYCH Dr. W. DUTKIEWICZ 

AND ZEJA Ni 4. Telef. 9·78. 
ZIELONA 19. 

Choroby skórne, weneryczne ~ 
moczopłciowe. od 12-1 i od 5-7 wiect. 755-156-65 

Dr. L. Klaczkin 
KONSTAN'rYNOWSKA 11. 

Syphilis, skórne, weneryczne 
choroby dróg moczowych. 

LECZENIE SYPHILISU 
EHRLICH-H.\TA 606. 

Przyjmuje od 8-1 rano i od 5-8 
wiecz„ dla dam osobna poczekalnia 
od 4-5. W niedziele i święta tylko 

d.o 1 ranu. 
&~9aeeEEWS~9S€€€€~99S~9~9 

Dr. L. PRYBULSKI 
Ulica Południowa .M 2. 

Telefon JW 13-59. 
Choroby ekórne, włosów, we• 
neryczne, moczopłciowe i nie• 

mocy płciowej. 
LECZENIE SYPBILISU EHRLICH· 

HATA 606 (wsrórlżylnie) i ~14. 
'Przyjmuje od 8 -1 r. i od 4 - S pp. 

pn nie od o - G pp. 
Dla pań oddzielna. poczekalnia. 152 6 
s~ss~sss~~9i:JW~~9a~~~&S9&~ 

Dr. i. ~lllin~ind 
Średnia Ni 2. 

Specjalista chorób skórnych. i wene­
ryeznych (kolilmetyka lekarslrll twarzy 

i włosśw). 

Przyjmnje od 8 i pół do 10 i pół i 
&d 4 do 7 i pół wiecz. W niedzielq 

od 9 do 2 r. 202-11-

ee•Ee~EE~~~e~~EEEeeeeeEEe 

Dr. ABRUTIN 
Krótka 9, telef. 23-78. 

Specµłsta chorob wenerycznych, 
skórnych moczopłciowych. 

Gabinet Roentgenowaki lliwia• 
tło·lezniczy 

Godziuy przyjqC: od. 12-2 i od 6-8 
eeeeeeeeeee$eeeeeeseeeeee wiecz.; dla Pań od 5-6 p. p. w nie­

dziele od 10-1. 

·I· [bfl!i[jań~ka letlllita + 99$~~~'799$&ileffieeeeeeeeee 
chorób zębów i jamy ustnej. Dr Karol Blum 

Przyjmuje od. 9-2, od 4 i pół do 9 w. 

Łódź, ulica Przejazd 8. • 
Najlepsze ZĘBY 11zhczne i plomby Specjalista. chorób gardła, nosa, 

Porada. 25 kop. od 10-7 wiecz. uszu i zbeczeń mowy (jąkanie, 
~eeeEee~ssa.seeeeeeeeeeee seplenienie i t. d.) podług metody 

Dr nrb r.n1·ennhnm fiod:if ~!(~~;j~a;:~~~ c~~r~:· 12 

• H n. Uu lj u~ Piotrkowska 165 (róg św. Anny 

Nawrot 38, tel, 20· esTeelefonsl3. 5$2. e 
akuszerja, choroby wewnętrzne 
•d 9 i pół rano i 5-7 po poł. 

·Pierwsza Lecznica lekarzy specjalistów 
dla przychodzących chorych 

45. Piotrkowska 45 (róg Zielonej). Telef. 30·13. -.. 
Wewnętrzne. i n~rwowe Dr. I. SZWARCWASSER od 10 - 11 i 41/2 - 51/2 codziennie. 
Choroby skorne 1 wenerycz112e Dr. L. PRYBULSKI. W niedziele, wtorki, czwartki, piątki od 

„ • . . 11
/ 2-21

/ 2 a Poniedziałki, środy, soboty od i-. 9 wieczór. 
Choroby dz~ec1 "!1e1sce porad dla matek Dr. I. LIPSZYC. codziennie od 1-2 po poł. 
Choroby cł11rurg1czne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codziennie. 
Choroby kobiece Dr. M. PAPlERNY od 3 - 4 codziennie. 
Choroby oczu Dr. B. DONCHIN P?nie~ziałe~, wtorek, środa, czwartek od 9 - 10 rano~ 

Niedziela, piątek, sobota od 1 - 2 po południu. 
Choroby noaa uszu i gardła Dr C BLUM P~niedziałek, wt?rek! środa, czwartek od 1-2. pp. 

' • · Piątek, sobota, medz1ela od 9 - 10 rano. 
Analizy krwi, wydzielin. meczu. · Badanie mamek. Porada 50 kop~ 

Zarząd 
1266-3-2 

~Al~WUI MIU~Kl[H w t~Dll 
podaje niniejszym do publicznej wiadomości, że 

z dniem I kwietnia b. r. 
~ 

pobiera. będzie 

a) za gaz do silników, bez względu na rodzaj o­
świetlenia. rb. 1.75 k. za 1 OOO st. sześ. angiel. 

b) za gaz do gotowania, ogrzewania. celów tech­
. nicznych i t. p. przy oświetleniu gazowym (i Hob­

nym gazomierzu) rb. 1.75 k. za 1000 st. sześ. ang. 

c) za gaz do gotowania, ogrżewania, celów tech„ 
· nicznych i t p., przy innym rodzaju oświetlenia 

(elektrycznym, naftowym, i t. p.) 
do 50,000 st. sześc. w stos. rocznym rb. 2.- k 

od 50,000 st. sz. " 100,000 „ „ „ • „ „ 1.90 • 

• 100,000 st. sz. „ 200,000 • „. • • • „ 1.80 „ 
n 200,000 st. sz. „ 300,000 „ • • • ·~ • 1.75 „ 

i więceJ 

(Początek roku liczy się od 1 kwietnia)~ 

Precz z chlorkiem! 
Pożądana no ość! 

fabryka m:Ydła i przetworów chemieZJ1.ych w Łodzi poleca najn.owssy 
prosuk do pra- PERBQRQL'' nagrodzony os ta. t n i o 
ni& µod BaZWI\ " I medalem srebrnym na­
W;r1tawJ„ !'tzemieślniczo-Prz:emys1:owej w Łodzi. „PerboPol" zast• 
puje w :i:llpełnoici chlorek i sodę w praniu, oszczędza. czas, prac12 i my 
dlo. 11Perlloro•" llaciaj• bieliźnie śnieżn~ białoić, dezynfek•j• j\ i 

eucz11d.z& tkaninę. 

L. Schroter Pańska Nr. 54. 
Ządać we wszystkich mydlarniach i składach aptecznych. 

744-100-5 

W Uo.W .Tau Groclka. WiUowaka Ji 106~ 




